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AN ktowania kwestyj politycznych, przez pomija- | pnie nowych zaściankowych polityków, nieszko- 
P RZEGLAD P OLITYCZNO-F N SOW. nie wydarzeń i faktów na obszernéj dziedzinie | dliwych wprawdzie, gdy im zbywa na prakty- 
JPH życia politycznego przytrafiających się, i że | cznem polu działania, lecz zgubnych iniepowe- 
š roin d. 19 Października. nawet nie zadał sobie pracy streszczenia | towane sprowadzających nieszczęścia, W chwi- 
i wskazania w pierwszym artykule, progra- | lach nastręczającćj się do czynu sposobności. 
Pojawienie się każdego nowego przedsiębior- | matu jakiego podtym względem nadal trzy- Nie idzie jednak zatem w pada 
stwa. wywołuje i słusznie, liczne uwagi i ve- | mać się zamierza. W usprawiedliwieniu się | ctwie naszem z wiadomościami Į olitycznemi 
fieksye, nie tylko w sferach przedsiębiorstwem | z zarzutu tego, winniśmy przedewszystkiem | zupełnie zrywać mieli; dwa poprzednie mūme- 
tem bezpośrednio zainteresowanych, lecz | powołać się na prospekt i naczelne w pier- | ry tygodnika najlepszymtśą tego dowodem, lecz 
i w kołach obojętnych, odleglejszych, dla któ- | wszym numerze pisma odwołanie się redakcji, | w przytoczeniu wiadomóści tych kierować się 
rych okoliczność ta stanowi, w braku innych, | z których powziąść można wiadomość, że pis- | chcemy przeważnie maksymą: znaj samego sie- 
świeży materyał rozmów i dyskusyj. Z tych | mo nasze nie jest. politycznem i być niem nie | bie i wiedz osobie.” Na te więc stosunki i oko- 
więc pobudek i pismo nasze liczące dotąd | może, raz dla tego że polityka w ścisłem poj- | liczności przeważnie zwracać będziemy uwagę, 
zaledwie parę tygodni istnienia, nie mogło | mowaniu tej nazwy, nie stanowi w Tygodni- | jakie w bliższój, pokrewnćj z interesami na- 
przejść niepostrzeżenie, a treść uwag i poglą- | ku odrębnego działu, powtóre i to z ogólniej- | szemi znajdują się związkowości; te przede- 
dów krytycznych tu i owdzie wypowiadanych, | szego już względu, że nie ma unas racjonalnćj | wszystkiem przywodzić będziemy fakty, które 
ześrodkowała się naturalnie w gronie redakcji. | przyczyny bytu. Francuzkie przysłowie „pour | przytrafiając się u przypierających do nas są- 
Jakkolwiek trudnetn jest, niepodobnóćm prawie, | faire un civet de lièvre, il faut avoir un liè- | siadów, oddziaływać mogą pośrednio, lub bez- 
zadanie zadowolenia wszystkich różnorodnych | vre,* wystarczy tu za odpowiedź. Gdzie bo- | pośrednio na nasz byt i rozwój czy to ekonomi- 
Żądań i wymagań, pismo jednak publiczne, ogó- | wiem całe zadanie, uwaga i społeczna pra- miczny, czy też duchowy; na te wreszcie, które 
łowi służąceizogółu czerpiące środki istnienia, | ca skierowaną być jedynie może na umiejętne, | chociaż nadciągając zdala, lecz wywołując 
Wymagania i żądania te wedle możności swćj | pożytecznei korzystne wyzyskiwanie pierwia- | w ustroju sąsiedztwa ważne i zasadnicze 
uwzględniać, z rad chociażby w obojętnćjichło- | stków bytu ekonomicznego, gdzie głównem | zmiany lub przekształcenia, w wynikłościach 
dnéj wypowiadanych formie. korzystać, zaś | i przeważnem zadaniem jestpraca wnajprakty- | swych i dla nas obojętnemi być nie mogą, nie 
Z niemożności i przeszkodzenia ku spełnieniu | czniejszem i najnaturalniejszem jój znaczeniu, | pomijając naturalnie faktów i wydarzeń donio- 
onych, usprawiedliwiać się powinno. Że zasa- | gdzie umysłowe i duchowe kształcenie się ogółu | słości ogólnćj wszechpotężnćj, zaznaczających 
ami temi redakcja nasza kierować się będzie, | winno być prowadzone po trzeźwych, jasnych | człowieczeństwa pochód ogólny. Mniemamy, 
Stanowczo zaręczyć możemy, i dla tego uprzej- | i realnych życia torach, —tam polityka, gdyby |że sumienne i odpowiednie w miarę słabych 
Sk: Wzywamy wszystkich, dla których ruch | nawet najswobodniej wypowiadać się mogła | naszych zdolności wypełnienie tego zadania, 
nasz piśmienniczy nie jest obojętnym, by nam | będzie tylko czczem gadulstwem, bezwiednem | właściwóm i odpowiednićm jest przeznaczeniu 
uwag swych i rad nie odmawiali; przodowni- | powtarzaniem wiadomostek , czerpanych prze- | pisma naszego. 


kom Zas naszym na polu prasy publicznćj | ważnie ze źródeł obcych, nie mających ża- * 
wdzięczni będziemy za wszelką, chociażby naj- | dnój łączności z miejstowemi stosunkami i po- | Załatwiwszy się «w ten sposób z kwestją 


ostrzejszą krytykę. przekonani z góry że dy- | trzebami, .nawet z historyczną przeszłością | przedwstępną i rozglądając -się w faktach od 
ktować ją będzie bezstronna życzliwość dla | i nadających się wybornie do zabicia czasu, | czasu ostatniego naszego sprawozdania przy- 
młodej i poczynającćj trudny zawód krewnia- | lub costokroć gorsze i szkodliwsze, obałamuce- |. padłych, przedewszystkićm zwracamy uwagę 
czki. Przechodząc od tćj tezy ogólnćj do | niem płytkich i rozstrzelonych umysłów, kar- | na kwestję banku austrjackiego, która przera- 
sd sprawozdawca niniejszego działu miących się i upajających pustemi frazesami, dza się obecnie w kwestję polityczną. Jak wia- 
zbyt e, 4 się był między innemi z zarzutem: udatnie wpadającemi w ucho ogóluikowemi teo- | domo Bank austrjacki jest j dyną na całe 

onego nakreślenią sobie ram do tra- | rjami i formułkami, przeradzających się nastę- państwo instytucją kredytową, posi.dającą 
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prawo wypuszczania banknotów. Obecnie 
Węgry domagają się samoistnój, niezawi- 
słój, podobnego rodzaju instytucji. Rzecz 
sama przez się nie byłaby groźną, jest nawet 
konsekwentną, gdyby nie połączone z nią na- 
stępstwa; przedewszystkićm wypadałoby z za- 
sobów i funduszu zakładowego banku oddzielić 
część proporcjonalną na udział banku węgier- 
skiego, przekazując mu zarazem stosunkową 
część przypadającćj na rzecz banku od Władzy 
państwowćj wierzytelności (80,000,000 fl.) prze- 
ciw czemu oponują separatyści węgierscy utrzy- 
mując, że za złe i wadliwe gospodarowanie, 
za naruszenie zasadniczćj ustawy bankowćj 
przez udzielanie rządowi nadmiernych forszu- 
sów, pod postacią nieustosunkowanćj emisji 
„pieniędzy papierowych, nie myślą być odpo- 
wiedzialni. Dalćj, kwestją łączną, a jeszcze 
ważniejszą jest zamierzona odrębność ;waluty 
węgierskićj, by na przyszłość i raz na zawsze 
uniknąć wszelkićj wspólności W niepomyś|- 
nych chwilach i przejściach pieniężnych. Prze- 
prowadzone raz oddzielenie stosunków banko- 


-wych 1 monetarnych poprowadzić musi do. 


oddzielenia interesów celnych, słowem do fak- 
tycznego pomiędzy obiema połowicami państwa 
rozgraniczenia. Wprawdzie ostatnie pogłoski 
dziennikarskie donoszą o zażegnaniu kwestji 
bankowój, lecz jestto zapewne miłe tylko złu- 
dzenie, albowiem wedle źródeł węgierskich, 
przedmiot ten ma być wniesiony na porządek 
dzienny w obradującym już w tój chwili sejmie 
węgierskim. Okoliczność ta, w zbiegu z ogól- 
nie ścieśnionem położeniem rynku pieniężnego 
wiedeńskiego, odczuwać się daje na stosun- 
kach i operacjach giełdowych. Tydzień ubie- 
gły rozpoczął się jako tako, polepszenie i oży- 
wienie ruchu na giełdzie berlińskićj, oddziała- 
ło zrazu pomyślnie na Wiedeń, lecz w ciągu 
dwóch dni ostatnich (16 i 17) położenie zna- 
cznie się pogorszyło, niektóre pojedyncze tyl- 
ko wartości chwilowo się podniosły, większość 
jednak zaofiarowana, po zniżonych nawet ce- 
nach nie znajdowała nabywców. Akcje ban- 
ku narodowego w ciągu doby spadły blizko 
o6 fl. (z 946 i 945,50na 940). Kurswaluty: Na- 
poleony w zł.870, wtowarze 8,71. ruble papier 
w wal. 1,48%/;, w tow. 1,49. 
W Niemczech rząd ces. przygotowuje prawo 
o Bankach publicznych itym celem wezwał 
wszystkie rządy pojedyncze, 0 złożenie w bió- 
rach kanclerstwa obowiązujących obecnie ustaw 
bankowych, sprawozdań o ruchu i rozwoju 
banków, ich czynnościach i położeniu pienięż- 
nem. Giełda Berlińska, jak to okazują osta- 
tnie wiadomości (17) wyszła nareszcie z na- 
prężonego położenia. Dostateczny obfity na- 
wet zasób gotowizny, rozwinął ochotę do ope- 
racyjn abywczych, skutkiem czego wszystkie 
prawie wartości podniosły się stosunkowo. 
Rozeszła się także pogłoska o obniżeniu sto- 
py skupu, lecz ta jak dotąd okazała się bezza- 
sadną. Notowania giełdowe, z d. 17 są nastę: 
pujące: Weksle na Warszawę, 8 d. 83%. 
Petersburg (3 m.) 100 R. 89%,. Akcje W. 
Wied. płacono 89%,. Obligacje W. Teres. 
9214/,—938. W Wied. Ilem, 95 4. III em. 
951/, małe 9514. Tellus Poznański Tal. 10614. 
Bank Hand. Warsz. 125. Pożyczka prem. z r. 


1864 1277/,, z r. 1866 126%,. Lis. Zast. 4% 
7614. 5%, 77. Lis. Likw. 6414. 
Obroty giełdy warszaw. w ciągu ubiegłego 
tyg. przedstawiają nam rezultaty następujące: 
D. 2(14) Paź. obniżenie wszystkich kursów 
weksli zagranicznych, skutkiem notowań berliń- 
skich naszéj waluty i spadanie kursu weksli 
londyńskich w Petersburgu stosunki nasze z za- 
granicą głównie normujących. Obroty tal. 50000 
weksli pruskich, Ł. 3900 londyn. fr. 15000 
paryz. fl. 6000. wied.. W papierach pub. ruch 
cofający się, obroty małe. 5°% list. zast. rsr. 
5000, likwid. 30,000, oblig. Skarb. 16000. 
D. 3 (15) b. m. dalsze obciążenie kursów, 
obroty zmniejsione, tal. 35,000.prusk., £. 3100 
lon. fl. 16000 wied. W papierach publiczn. 
większe sumy na sprzedaż wystawione uległy 
obciążeniu, mianowicie: Lis. Zast. 4 °% 1 Se- 
rji Rs. 50000, 2 Serji Rs. 10000. Lis. Likw. 
Rs. 25000 utrzymały się w kursie. Lis. Zast. 
miejskie Rs. 11000 niżćj były płacone. 
D. 4 (16) b. m. Weksle prus. a fza niemi 
i wied. podskoczyły w kursie, pierwsze głów- 
nie z.powodu niewystarczającćj podaży i cof- 
nięcia się kursu naszćj waluty w Berl.: Sprze- 
dano weksli prus. tal. 66000. lond. Ł. 3550. 
wied. fi. 15000. W rap. publicz. ruch ograni- 
czony: Listy Likwid. Rs. 25000 bez różnicy 
w kursie traktowane. Lis. Zast. 1 Serji Rs. 
3000 drobnostkę straciły. Lis. List. 5% Rs. 
14000 tylko po obniżonym kursie kupowano. 
Lis. Zas. miejskie Rs 9000 lepićj były płacone. 
Akcje Tow. Ubezp. od ognia po Rs. 186 kupo- 
wano. 

D. 5 17) b. m. Weksle prus.. zeszły z pod- 
wyższonego stanowiska wczorajszego, reszta 
w zaofiarowaniu także niżćj notowane. Obrót 
tal. 38000 weksli prus. ostrożnie podawane. 
fl. 11000 weksli wied. fr. 6500 na Paryż. Kur- 
sy papierów publicz. jednostajne bez zmiany 
przy drobnych obrotach, jako to: 1 Serji 4% 
Lis. Zast. 10000, 2 Serji 4% Lis. Zast. 3000, 
Lis. Zast. 5%, 11000, Lis. Likw. 12000. 

D. 6 (18) b. m. Kursy weksli prus. i wied. 
wyższe, obroty ograniczone: Tal. 38000, £. 
800; wied. fi. 17000. Papiery publ. w ospa- 
łem usposobieniu: Lis. Zas. 4% 1 Serji 10000, 
2 S. 6000, Lis. Z. miejskie 17000, Lis. Likwid. 
8000, 5% 2000. 

D. 7 (19) b. m. Dalsze podniesienie kursów 
weksli, prus. i wied. przy skąpój podaży: 
prus. 25000, paryz 16000, Ł. 1400, wied. 
6500. W pap. publ. ruch nieznaczny przy je- 
dnostajnych notowaniach L. Z. 4%, 18erji 6000 
2 Serji 4500, 5%, 3000 L. Z. 5000. 


KORESPONDENCJE SPRAWOZDANIA. 


Warszawa, 19 października. (Sprawozdanie 
tygodniowe). : 

Zboże. O targu naszym zbożowym Z tygo- 
dnia ubiegłego nie wiele jest do doniesienia, 
przy dość bowiem szczupłych dowozach obro- 
tyitak już osłabłe, skutkiem nowych świąt 
żydowskich były stosunkowo nader ograniczo- 
ne.  Usposobienie  nabywających pszenicę 


i żyto było w ogólności chwiejne, gdy tym-* 


czasem ceny jęczmienia i owsa znajdując za- 


wsze chętnych nabyweów na potrzeby miej- 
scowe — mocno się trzymały. Podług nad- 
chodzących ze wszech stron wiadomości przy- 
puszczać można, że ceny pszenicy zmianie nie 
ulegną, gdy natomiast ceny żyta mogą uledz 
obniżce z powodu spodziewanych na pewne 
nowych znacznych dowozów koleją peters- 
burską i brzesko-litewską. 

Dowozy, w ciągu pierwszych trzech dni 
tygodnia były następujące: pszenicy około 
1800, żyta do 3000, jęczmienia 900, owsa do 
2100 korcy. 

Płacono: pszenicę stosownie do wagi i ga- 
tunku po rs. 7, 50 do rs. 9, 30, wyborową do 
rs. 9, 70; żyto kolejami wschodniemi dowożo- 
ne i wprost do młynów zagranicznych wysy- 
łane po rs, 5, 15, na targu po rs. 5, 171% do rs, 
5, 55; jęczmień po rs. 4, 20 do rs. 4, 50; owies 
po rs. 2, 40 do rs. 2, 55. 

Rzepak był ofiarowany, lecz bez nabyw- 


ców. Ziemniaki płacono po kop. 90 do- 


rs. 1, 20 za korzec. . 

Okowity, cena hurtowa od rs. 1. 471/, do 
rs. 1, 48 za garniee, : 

Cukier. I na ten produkt dni świąteczne 
w ubiegłym tygodniu nie pozostały bez wpły- 
wu, ruch bowiem w obrotach tak mączki jak 
irafinady był bardzo oziębły. Brakowało popar- 
cia spekulacji, bez którego obroty zostawały 
w granicach małoznacznych. Sprzedano w wię- 
kszćj partji Ostrów po rs. 4. 85a w poje- 
dyńczych beczkach Elżbietów po rs.4, 05, 
Mircza, Józefów po rs, 4. W innych już prawie 
wyczerpanych gatunkach nie nie zrobiono. 


Petersburg, 17 października. (Sprawozdanie 
tygodniowe o rynku cukrowym). 

Na rynku naszym panuje zupełna cisza. Mą- 
czka: Za towar przedni na dostawę w grudniu- 
marca nie można było w ciągu ostatnich dni 
ośmiu osiągnąć zaofiarowania wyższego nad rs. 
5, 50—5,55, na gotówkę, franko do fa- 
bryki na miejscu, — podczas gdy sprzedawcy 
trzymali się przy rs.5,65—%5,00. 

Rafinerzy nasi, mający małe partje z dosta- 
wy wrześniowej oddają chętnie towar prze- 
dni po rs. 6,40 — 6, 50 detalicznie, co nie 
zostaje na ceny mączki bez pewnego nacisku. 
Zapasy mączki zagranicznej prawie zupełnie 
wyczerpane idą na beczki po rs 6,70—6,80. 

Ofert z królestwa brak chwilowy, z żąda- 
niem na dostawę październikową po rs. 6,15— 
6,25, przy czem nabywcy zachowują się, bar- 
dzo powściągliwie. 

Rafimada Marki miejscowe znajdowały 
odbyt umiarkowany, 4 ponieważ rafinerzy nasi 
nie ogłosili dotychczas żadnej zmiany w ce- 
nach, spodziewać się należy przeto że noto- 
wania dotychczasowe i nadal się utrzymają. — 
Marki zamiejscowe szły w handeł detaliczny 
na beczki pocenack ostatnich. 

Bank międzynarodowy. 


Gdańsk, 17 Października (Sprawozdanie tyg,) 
Przez większą część przeszłego tygodnia mie- 
liśmy piękną i ciepłą pogodę, w pierwszej zaś 
połowie bieżącego | tygodnia dużo padało, 
ale powietrze się nie oziębiło. Wiatr połu- 
dniowy. 

W całój zachodniej Europie tranzakeje zbo- 
żowe nie odznaczały się wprawdzie w tym ty- 
godniu wielkiem ożywieniem, ceny zeszłoty- 
godniowe jednakże z małemi wyjątkami, wszę. 
dzie bez znaczniejszej zmiany się utrzymały, 

Pomimo znacznych dowozów krajowychi za- 
granicznych, Anglja pokrywa pilnie brak po- 
wstały z tegorocznego żniwa, A ani świetne 
żniwo w Kalifornii, ani przekonanie, że Fran- 
cja w tym roku na targach zbożowych z nią 
konkurować nie będzie, nie osłabia pokupu, 
i z tego powodu ceny dotąd tak dobrze się u- 
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trzymują. Jęczmień i groch także chętnych | dniowéj Rosji prawie żadnego dowozu nie 
znajduje odbiorców, aod paru tygodni wielkie | miała. 


ładunki ziemniaków ze wszystkich portów 
Baltyku i Północnego morza są wyprawiane do 
Anglji, których cena tamże jest obecnie dwa 
talary za szefel, 

e Francji ceny w tym tygodniu miały nie- 
co lepszą tendencję, ponieważ zasoby składo- 
we znacznie się zmniejszyły i z powodu zasie- 
wów dowezy nieco osłabły. 

W Belgji, nad Renem i w Niemczech połu- 
dniowych pokup był dobry, po stałych lub 
wzmacniających się cenach, jedynie w Hollan- 

Ji ceny chwejne przy słabym pokupie. Na na- 
szym placu pokup był mierny i tylko lepsze 
gatunki pszenicy wysoko pstrej lub jasnej chę- 
tniejszych znajdowały kupców; ceny ciągle by- 
y chwiejne i stopniowo o 2 do 17/4 tal. na 2000 
-aż do dnia dzisiejszego się cofnęły. Dziś zaś 
W skutek niepomyślnej depeszy londynskiej 
ceny jeszcze więcćj osłabły i nawet przy zna- 
Czniejszych ustępstwach sprzedaż była trudną. 

Żyto dla potrzeb konsumeji miejscowej sła- 
bszy miało odbyt. Groch zaniedbany i tań- 
Szy, Jęczmień żądany przy wzmacniających 
Się cenach. Sprzedano w zeszłym tygodniu 
pszenicy ton. 1800, żyta ton 125. 

łacono za 2000 f. wag. cel. (czyli 1 tonę) Za korz. War. 
Wag. holl. Tal. Wag. pol. rs. k. 

Pszenicy białćj 127. 129. 88—89 239. 243. 9.55. 
» Wys.pst.szklis.129, 131,87 —887/,243, 247. 9.44. 
» Jasno pstrej 125. 128. 82—86 235. 241, 8.89. 9.33, 
123. 127. 81 — 841/3231. 239. 8.78. 9.17. 
120.124. 53—55 226. 233. 5.44. 5.65. 
107. 114. 51--551/201. 215. 4.93, 5.40. 
45—50 4.58. 5.42. 


rs, k. 
9.55. 
9.61. 


„»  pstrej 
Zyta świeżego 
Jęczmienia a 
Grochu biał. podług gat. 


„Wrocław, 17 Października. Przekropne po- 
wietrze ubiegłego tygodnia w zbiorze okopo- 
wych roślin nie wiele przeszkodziło, a na sie- 
Wwy i dalszą uprawę roli bardzo pomyślny 
wywarło skutek. 

p isiejsze wiadomości nasze co do sprzętu 
ziemniaków potwierdzają w całości to, cośmy 
Przed tygodniem ta na tem miejscu powiedzieli 
A mianowicie, że zbiór ziemiopłodu tego tylko 
Zą mierny uważać można. Ponieważ przy tem 
1 sprzęt ogólny zboża do życzenia dosyć pozo- 
Stawia, niektóre nawet kraje jak Węgry, Gali- 
Ja, połowa Szlązka, tym razem zaledwie wła- 
Sne potrzeby zaspokoić będą mogły — bardzo 
Jest naturalną, że w ogóle handel zbożem nie- 
zachwianą utrzymuje stałość, choć wprawdzie 
tu i owdzie chwilowe fluktuacje wsteczny kie- 
tunek przybierać się zdają. 

„ V Anglji usposobienie targów niezachwia- 
nie pozostaje, stałe, piękne ziarno nawet, które 
W tym roku nader jest rzadkiem, płacono sto- 
sunkowo dość znacznie wyżćj. Kraj ten 
Kani ceny tem pewnićj utrzyma, że tam 
chyby nieurodzaju zboża i ziemniaki całkiem 

SAęeĄ Widzimy też jak Anglicy we wszyst- 
któr po nocnych portach zakupują ziemniaki, 
się Jo kel samym Szczecinie blizko 30,000 
A wy ontraktowali. We Francji pomimo 
gle wi da Jak najobfitszych, usposobienie cią- 
granicę ad stałe, a znaczny wywóz zboża za 
żu mąka maga handel całego kraju. W Pary- 
E a 0 notowaną była, co mia- 
leży; na dniu 1 Ballziosnike b. PZ Ph at) 
ny miasta tego miege; O 2 

ok; deściły w sobie tylko 26550 
metr. cent. mąki, gdy w ł k 
samym czasie było ję; Deea m kora az 
5 znac) Jeszeze 366000 metr. 

sat. w r. 1869 300000 metr, cent. a w r. 1868 
113000 metr. cent. W Bela; ; ERN 
nadreńskich dowoz os SANSE MEC 

5 ZY W ostatnim tygodniu 
Sde były mniejsze, a pokup na zboże za- 
kir był dobry, ceny więć tem łątwićj utrzy-. 

„u=_y Się stałe. To samo też o Holandji po- 
wiedzieć można, która w tym roku z połu- 


Usposobienie targów niemieckich pomimo 
niejakich fluktuacyj, na niektórych placach, 
zawsze bardzo stałem nazwać możemy i oży- 
wienie handlu mianowicie. w portowych mia- 
stach bardzo widoczne. Z półnoenćj Rosji 
znaczna ilość zboża do Niemiec przybywa, 
w samym Szczecinie np. złożono w przeszłym 
tygodniu blizko 8000 wespli rosyjskiego żyta, 
które się jednak niebawem bez najmniejszego 
zachwiania cen po kraju rozeszło. Bo też 
w tym roku Szczecin prawie żadnego z Kró- 
lestwa nie ma dowozu; które obecnie zboże 
swoje daleko korzystnićj w Szlązku i Galicji 
spieniężyć może. 

Ożywienie placu naszego nie wiele pozosta- 
wia do życzenia, chwilowe jednak usposobie- 
nie zdaje się być cokolwiek słabsze. Na osta- 
tnićj giełdzie naszćj notowano 1000 kilogr. 
pszenicy na ten miesiąc 85 tal.; tyleż żyta na 
ten miesiąc 581/, tal.; na październik i listo- 
pad 57 tal.; na listopad — grudzień 563 tal., 
na kwiecień — maj 56'b tal. 

Targ nasz ostatni przy średnim dowozie 
niezmienne utrzymał ceny, dobry pokup je- 
dnak tylko piękne znalazło ziarno. Notowano: 

Pszenicę za 100 kilo. białą 74/4 — 91; tal. 
zółtą 11, — 82/5  ,» 


bkd 11 


żyto s —— 513 =" 61h EJ 
jęczmień — 5 —Dłę » 
owies > p Bl AR 
groch » — 5 — 5h » 
wykę » ALLO r » 
łubin z żółty 3 — 3f ,, 


i „ . niebieski 2114, 8 > 
Rzep 2 10Y%4—11 Ua » 
Rzepik 23 101—104 » 
Koniczynę za 50 kilo. białą 17 —21  ,. 

> „, czerwoną 14 — 16 , 
Okowita bez zmiany za 100 litr. (100 kwart 
pols.) 100% Tral. w miejscu 1914 tal.; na ten 

miesiąc 19 tal.; na październik listopad 18 1/4 

tal.; na listopad — grudzień 18!⁄ tal.; na gru- 

dzień—styczeń 185/, tal. płacono. 
Austryckie banknoty 9234 tal. za 150 flr. 
Rosyjsko-polskie banknoty 8414 tal. zw90 r. 


Bank Rolniczo- Przemysłowy Kwilęcki 
Potocha i Sp. Filja Włocławska. 


Kraków, 15 Października (Sprawozdanie 
tyg.) W zeszły piątek targ tutejszy tak był ru- 
chu i znaczenia pozbawiony, iż nawet na 
wzmiankę nie zasługiwał. Na dzisiejszym tar- 
gu z powodu minionych i znów nadchodzących 
świąt izraelskich, panował ruch d ‚ść oży wiony. 
Pomimo trwających ciągle przyczyn, które nie 
dopuszczają rozwinięcia się handlu wywozowe- 
go, targ odbył się w mocnem usposobieniu 
i wszystkie w ogóle produkty znajdowały do- 
brą chęć kupna przy cenach stałych które Je- 
dynie potrzeba własnej komsumeji podtrzy- 
muje. Pszenica. Silny popyt na piękne ga- 
tunki, mianowicie na białą pszenicę. W braku 
téj ostatniej, zaledwie w małych partjach się 
pojawia, żółta i miękka pszenica chętny miała 
pokup. Na piękną czerwoną lub podolską żą- 
danie także przeważało, podczas gdy średnie 
i poslednie gatunki napróżno były ofiarowane, 
Zyto. Dowozy tego artykułu bardzo niezna- 
czne, pobyt przeważa i ceny stale się trzymają. 
Jęczmień poszukiwany. Ciężkie, białe, zdatne 
na słód gatunki łatwe do zbycia, nawet po wyż- 
szych cenach. Owies mało ofiarowany, i bez 
zmiany w cenie. Nasiona olejne. Szezegó|- 
nićj na rzepak popyt i chęć kupna dobra i na- 
wet wyższe żądania znajdowały przyjęcie. 
Pszenica za 190 f. c, biał pol. 11. 50—12. 50—14—złr. 
czerwona 11. 50—12. 50—14— ,, 
" „ żół guli. — — — — ——— — .. 
podolska 11. 25 12. 50—i3.80 ,, 
mołdawska 


Zyto za 180 fu. cł. pol. węgr. szlązk - 8.75—9.50 — .. 
SE 5 podolskie — -- — — —— # 
Jęczmień za 150 fun, celnych wyborowy 6. 50— 7.25 s 
» » na paszę ` 62 qoba 
Owies 112 funtów celnych 3.25 — 3.50 ,, 
Groch za 200 f. kuchenny — - — — — — — - — „ 
is a na paszę — — — — — — — — — % 
Nasiona olejne za 168, f, celnych rzepak — — 13. 14 ,, 
D » Rzepik - — — — 11.5012. 50. ,, 
F K Lnica 10. 50 — 11.50 ,, 
e sf Siemię In. 11.50—12, — ,, 
Koniczyna za 200 funtów celnych biała 40 — 50. — „, 
czerwona --— —— —— 


Bank Galicyjski dla Handlu i Przemysłu, 


Oświęcim, Dnia 13 Października (Sprawozd. 
tygodniowe). Na ostatnim targu w Wiedniu przy 
spędzie 3,400 wołów — płacono za centnar mięsa 
32 — 35 złr. wszystko w parę godzin rozprzedano, 

Owiec na targu czwartkowym było 1600—z któ- 
rych celniejsze płacono po 24 złr. centnar mięsa. 

Z powodu zamknięcia granicy francuzkićj z placu 
wiedeńskiego na teraz do Paryża owiec niezakupują 


"niemożna też z niemi dla tćj samćj przyczyny podą- 


żyć na plac Berliński, z tych powodów obecnie 
handel owcami ograniczać się tylko musi do Wie- 
dnia i dla tego interes ten znacznie jest obecnie 
słabszy. Ceny świń w Wiedniu utrzymują się za 
tłuste dobrze dopasione 25 do 30 złr. cent. a za 
chude 21—24. złr cent. żyw. wagi. Targ ostatni 
środowy w Oświęcimie był niezwykle ożywionym. 
Wołów nadeszło 2270, z których 500 niesprzeda- 
nych odesłano do Wiednia, reszta poszła do Czech 
i Morawji; płacono za parę od 250do 400 złr. a za 
cent. żyw. wagi 10—21 złr. Ożywienie jarmarku 
przy takim spędzie wołów przypisać należy tój oko- 
liczności, że od strony Besarabji granicą obecnie 
dla bydła tamecznego zamknięta zupełnie — kwa- 
rantanna w Nowosielicy przedłużona do 21 dni 
niema nie nadziei, ażeby na następny targ woły 
ztamtąd nadeszły. — Kupcy chcieli się przeto za- 
opatrzyć w większąilość wołów. 

Ceny nierogacizny na teraz słabe. Pruscy kupcy 
niechętnie kupują wybierając tylko towar najlepszy. 
W Berlinie na ostatnim poniedziałkowym targu by- 
ło wołów 1700; ceny niezmienione — płacono bo- 
wiem za cent. mięsa cłowy 19—21 Talarów. 

Ceny owiec i nierogacizny te same to jest za 
owcę 40 funtową 81/, tal. a za takąż 45 f. mięsa 
mającą 91/, tal. 

Za nierogaciznę płacono 19 tal. cent. Ostatnie 
targi paryzkie niezwyczajne — wołów było zale- 
dwie 1600 — gdy zwykle bywało 4000 sztuk. — 
Ceny się podniosły do 2 franków za kilo mięsa po- 
wodem tego zamknięcie szezelne granic od Nie- 
miec— Królestwa i Austrji. Targ londyński ciągle nie- 
przystępny nawet dla bydła: niemieckiego — Ce- 
ny utrzymują się tam 25 tal. za cent. cłowy mięsa. 


Agencja Banku Gal. d. przem. t handlu. 


Lwów, 11 Października. W ostatnim tygo- 
dniu miehśmy po większćj części dnie pogo- 
dne. Dopiero 10 b. m. spadł rano deszcz mier- 
ny. Handel zbożowy ożywił się na granicy, gdyż 
znaczne transporty zboża z Cesarstwa w części 
już nadeszły a w części zapowiedziane zostały. 
Obiegają obeenie najrozmaitsze pogłoski rozpusz- 
czone widocznie z zamiarem wywołania wrażenia 
w świecie handlowym. [I tak np. rozpuszczano 
w ostatnich czasach przesadne pogłoski o żni- 
wach w Anglji. Gdyby pogłoski te były praw- 
dziwemi, już obecnie n:leżałoby się tam obawiać 
głodu w najokropniejszem tego słowa znaczeniu. 
Do tego jeszcze puszczono w obieg drugą pogłos- 
kę że w Anglji nie zrodziły się w tym roku także 
ziemniaki. Te alarmujące wieści wywoływały 
wielkie wrażenie na europejskich targach zbo- 
żowych, wskutek czego ceny zboża znacznie 
poszły w górę. Z listu pisanego z Odessy do- 
wiadujemy się, że na Czarnem morzu żegluga 
zajętą jest wywozem zboża do Anglji i że wy- 
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wóz ten coraz większe przybiera rozmiary. Niz- 
kie koszty transportu drogą morską ułatwiają 
bardzo ten wywóz zboża z Wołynia. Handel 
zbożem w Galicji nie rozwinął się jeszcze. Na 
rachunek młynów galicyjskich komisanci i ajenci 
zakupują dużo zboża na wszystkich stacjach 
odeskiej kolei żelaznej. Na stacji w Zmierynce 
znajdować się ma na składzie więcćj niż 100,000 
wozów pszenicy i żyta przeznaczonego dla Ga- 
licj. Handel zbożem tak się ożywił w tych 
stronach, że nawet znaczna ilość wagonów 
kolei odeskiej okazała się niedostateczną. Przez 
granicę pod Husiatynem i Podwołoczyskami 
przywieziono w ostatnim tygydniu do Galicji 
około 25,000 centnarów zboża. Wywóz zbo- 
ża na Radziwiłłów jest jeszcze dotąd niezna- 
czny, co jests wynikiem fatalnego stanu dróg 
rosyjskich. Ze źródła wiarogodnego dowia- 
dujemy się, że w tym roku nie nastąpi jeszcze 
otwarcie komunikacji kolejowćj pomiędzy Bro- 
dami a Kijowem. Koléj Karola Ludwika 
ukończy w oznaczonym terminie budowę kolei 
żelaznćj z Brodów do granicy wołyńskićj. 

IBydła rzeźnego i opasowego przwieziono 
w ostatnim tygodniu koleją lwowsko-czernio- 
wiecką 1300 sztuk, które wysłano zaraz dalej 
do Oswięcimia, Z tutejszego targu odstawiono 
na dworzec kolei żelaznćj 85 sztuk. 


Sprostowanie: w Nr. 2 Tygodnika, cena 
mączki Michałów i Czersk w pojedyńczych 
beczkach, zamiast Rs. 4 k. 90, powinna być 
rs. 3 kop. 90. 


, 


Byt ekonomiczny 


I NASZE GOSPODARSTWO SPOŁECZNE. 


(Dokończenie). 


Jeżeli rzucimy okiem na kartę Europy w ogóle 

a kraj nasz w szczególności, z łatwością dostrze- 
żem, iż główny gród nasz Warszawa, leży topo- 
graficznie w samym środku stałego lądu. Naj- 
większa linja długości tegoż lądu, od Uralu do 
Kadyksu i największa szerokość, od półwyspu 
Morei do Laponji, przecinają się w połowie 
swój, tu właśnie w Warszawie. Wobec ciągle 
posuwającćj się budowy nowych dróg żelaznych, 
zwłaszcza w kierunku wschodnim położenie 
takie pośrednie, pomiędzy zachodem i wscho- 
dem nie jest bez znaczenia, przy rozwinię- 
téj przedsiębiorczości, z nieobliczoną korzy- 
ścią wyzyskiwane być powinno. Dosyć spoj= 
rzeć na tak olbrzymią arterję jaką jest linja 
dróg żelaznych zich gałęziami, łączących przez 
Berlin, Warszawę, Brześć lit. i Smoleńsk — 
Europę środkową i Królestwo z całą środkową 
Rosją, jej stolicą Moskwą i gwiazdą kolei 
rozchodzących się z tamtąd promienisto na 
wszystkiestrony, do najodleglejszych guberni. 
Położenie to isystem ów kommunikacji, stano- 
wią same już dzielny bodziec i świetne warunki 
rozwijania zarówno stosunków handlowych, jak 
i miejscowego przemysłu fabrycznego i ręko- 
dzielniczego, z widokami wywozu na wschód, 
na wielką skalę. Inna znów wielka linja kolei 
(wymagająca jednak jeszcze kilku znacznych 
dopełniających ogniw) z Odessy przez W arsza- 
wę do Gdańska, w niedalekiej jak zdaje się 
przyszłości, z natury wyż wspomnionego geo- 
graficznego położenia naszego miasta, musi 
również znakomicie przyczynić się do podniesie- 
nia znaczenia jego, jako handlowego i przemy- 


słowego ogniska. Do osiągnięcia rezultatów 
takich potrzeba ... czasu, — niemniej jednak 
nie należy spuszczać z oezu przyszłości, być 
przygotowanym ,— rozwijać przedsiębiorczość, 
ruchliwość , energję i samoistną pomysłowość 
by nie pozostać w tyle, by nie dać się pod- 
ubiedz zachodnim kulturtregerom , by należy- 
cie wyzyskać warunki i korzyści danego poło- 
żenia i okliczności. Nie jednokrotnie też pra- 
sa nasza na ten punkt zwracała uwagę ogółu; 
a ważność kwestji wymaga, aby on był grun- 
townie badany i rozwinięty w szczegółach, aby 


był podnoszony wytrwale i ciągle, tak na po- 


lu pomysłów jak i wykonania; spodziewamy 
się też z czasem, nie raz doń powracać. 

O ile budowa nowych i liezne projekty za- 
mierzonych kolei żelaznych, przedstawiają 
u nas we względzie rozwijania tego rodzaju 
kommunikacyj znakomity, postęp w porówna- 
niu zwłaszcza zniedaleką przeszłością, o tyle za- 
niedbanie naszych pięknych naturalnych ko- 
munikacyj wodnych, przedstawia widok nader 
opłakany i ze wszech miar niepomyślny dla 
rozwoju krajowego rolnictwa, przemysłu ihan- 
dlu. Wisła, Warta, Niemen, Bug, Prypeć, 
Dniepr i t. d., tak ważne dla naszego handlu 
zbożowego, drzewnego, i innych produktów, 
przez wylewy swe i zniszczenia jakich stają 
się powodem, przynoszą niemal więcćj strat 
niż korzyści ze spławu i żeglugi. Na zacho- 
dzie, pomimo bez porównania potężnićj rozwi- 
niętćj sieci dróg żelaznych, czyniących prawie 
zbyteczną pomoc komunikacyj wodnych, nie 
szczędząc kosztów i starań, przez liczne kana- 
ły i systematyczne regulacje koryt, potrafio- 
no w daleko wyższym stopniu wyzyskać 
korzyści rzek tamecznych niż u nas. A jednak 
w obec natury i płodów miejscowćj produkcji, 
komunikacje. wodne dla nas mają nierównie 
większe znaczenie, jak na kwitnącym Zacho- 
dzie. Opłakany i chwiejny stan żeglugi, 
choćby na rzece Wiśle np., przejmować musi 
zgrozą. każdego pragnącego rozwoju i po- 
myślności krajowej. 

Stan rolnictwa i przemysłu naszego, jakkol- 
wiek w bieżącym wieku wykazuje znaczne 
stosunkowo postępy w porównaniu z przeszło - 
ścią, niemnićj jednak dalekim jest od szczebla 
doskonałości i rozwinięcia  wielostronnego 
do jakiego dojśćby powinien. Brak wiedzy 
technieznćj, brak, specjalnie i gruntownie wy- 
kształconych rolników, technologów, chemi- 


ków i mechaników; niepewność i nienormal- 
b 


ność ilościowa w obieraniu sobie zajęcia przez 


| młodych pracowników, brak odpowiednich 


zakładów naukowych średnich i wyższych, 
brak instytueyj samorządu ekonomicznego, 
wstrząśnienia i zawikłania stosunków rolni- 
czych, wskutek niedawnćj acz w zasadzie 
pożądanćj reformy  włościańskićj; 
ły kredyt prywatny i publiczny, pewne tru- 
dności w inicjatywie i zawiązywaniu towa- 
rzystw przemysłowych, —wszystko to osłabia, 
paraliżuje i podkopuje przedsiębiorczość je- 
dnostek. A jednak chorobliwego stanu i jego 
skutków nigdy nie można zostawiać samopas, 
nie można popadać w bezczynność w obec 
niepomyślnych tych lub owych warunków. 
Umiejętne wynajdywanie i stosowanie środków 


schorza- | 


zaradczych, usunąć winno i złagodzić złe jeże- 
li takowe istnieje. Poznać złe, jego źródło 
i przyczynę — to już połowa dzieła. Samo- 
wiedza warunków istnienia swego, swćj po- 
myślności i postępu, zdrowy pogląd na spra- 
wy dotyczące ogółu i interesy bieżące, obja- 
wiające się w publicystyce naszćj, są ważnym 
krokiem naprzód na polu pracy społeczućj. 
Rozbudzone zamiłowanie i chęć do nauki z je- 
dnćj strony, żywszy ruch na polu piśmienni- 
etwa perjodycznego i książkowego, specjalne- 
go zwłaszcza, jest zawsze i wszędzie znakiem 
pożądanym, dobrym. Bo wiedza i praca to 
podwaliny ekonomji społecznćj i dobrobytu 
narodów. 

Wybitne usiłowania we względzie podźwi- 
gnięcia bytu ekonomicznego, organicznego 
jego rozwoju, wyjścia zestarćj rutyny, bezczyn- 
ności i osłupienia na polu rolnietwa, przemysłu, 
handlu i kredytu krajowego—objawiające się 
w zakładaniu nowych banków, ich filij i agen- 
tur, towarzystw wzajemnego kredytu, towa- 
rzystw kredytowych miejskich, ubezpieczeń, 
parcelacji i budowy, stowarzyszeń spożyw= 
czych, magazynowych czyli składowych sto- 
warzyszeń dla zakupu materjałów surowych 
a nawet już produkcyjnych (świeżo spółka pra- 
cy kobiet w Warszawie) i t. d. i t. d. są dobrą 
wróżbą i zapowiedzią lepszćj przyszłości. Pierw- ` 
szekroki, pierwsze lody do przełamania najtru- 
dniejsze. Dobre fundamenty i dobre początki 
stanowić muszą zadatek rozwoju w tćj mierze. 
Projekty nowych dróg żelaznych z Warszawy 
przez Mławę do Gdańska i Królewca, przez 
Lublin do Lwowa i na Wołyń, z Piotrkowa do 
Sandomierza, z Łodzi do Wrocławia i z Kut- 
na do Poznania; projekty nowych towarzystw, 
jak: handlu międzynarodowego, towarzystwa 
transportowego i ubezpieczeń transportowych, 
zaprowadzenia w Warszawie giełdy produ- 
któw, którój brak tak dotkliwie uczuwać się 
daje, nowego banku przemysłowego, biura 
statystycznego Królestwa, t. zw. komitetów 
manufakturnych i mnóstwo innych, wszystko 
to stanowi żywy dowód rozbudzonego ruchu 
ekonomicznego, dążenia do coraz szerszego 
działania i pracy na tem ważnem — a jak na 
wstępie wykazaliśmy, podstawowem polu ży- 
cia społecznego. 

Wszystkie powyższe kwestje, które tutaj 
ogólnikowo tylko mogły być dotknięte i wiele 
innych związkowych bieżących pytań chwili, sta- 
nowić będą dla nas z kolei, przedmiot szersze- 
go, szczegółowego rozbioru. 


Ubezpieczenie wartości rzeczowój 


PRZECIWKO KLĘSKOM OGNIOWYM, 


(Dokończenie). 


Słuszny stosunek opłaty asekuracyjnćj (pre- 
mji) reguluje się do stopnia niebezpieczeństwa, 
jakiemu podlegają przedmioty do ubezpiecze- 
nia podane. Stopień niebezpieczeństwa ognia 
zależy od rodzaju budowli i ich pokrycia, gd 
przedmiotów umieszczanych w budowlach, od 
mieszkańców tych budowli i ich zajęć i nako- 
niec od sąsiedztwa. Rodzaj budowli zależnym 
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jest od materjału, z jakiego taż jest zbudowa- 
ną i dla tego, ze względu różnorodności mate- 
rjału, oraz pokrycia czyli dachów, domy i bu- 
dynki dzielą się na trzy klasy odpowiadające 
trzem stopniom niebezpieczeństwa. Pierwszy 
stopień przedstawia najmniejsze niebezpieczeń- 
stwo, trzeci zaś największe. Do pierwszego sto- 
pnia zaliczają się budowle z kamienia lub cegły, 
twardo kryte to jest dachówką, żelazem, oło- 
wiem, cynkiem, lub miedzią. Drugi stopień obej- 
muje budowle z materjałów trwałych to jest z ka- 
mienia lub cegły, lecz pokryte materjałami ła- 
two zapalnemi, jak drzewem lub tekturą. Trze- 
ci stopień obejmuje podwójną kategorję: 1) bu- 
dowle drewniane, kryte materjałami trwałemi 
i 2) takież budowle, kryte słomą, drzewem, 
lub tekturą. — Stopień niebezpieczeństwa za- 
leżny od przedmiotów znajdujących się w bu- 
dowlach jest także trojaki. Pierwszy obejmu- 
je meble i sprzęty domowe; drugi — wyroby 
drewniane, lniane, jedwabne, słomianei wszel- 
kiego rodzaju tkaniny; trzeci —siarkę, tłuszcze 
olej, łój, smołę, naczynia łatwo stłuc się mogą- 
ce, machiny przy których utrzymywanym jest 
bezprzestanny ogień i t. p. 

Trojakim jest również stopień niebezpieczeń- 
stwa, zależny od mieszkańców budowli i ich 
zajęć. Pierwszy obejmuje mieszkańców nie- 
prowadzących rzemiosł, połączonych z nie- 
bezpieczeństwem ognia, — drugi obejmuje 
rzemiosła, przy których używane są łatwo za- 
palne materjały; trzeci zaś rzemiosła połą- 
czone z bezprzestannem działaniem ognia. 
Stopień niebezpieczeństwa od sąsiedztwa, pole- 
ga na wyż wyszczególnionych okolicznościach, 
ograniczony jednak warunkiem czy z jednej 

lub kilku stron zagraża niebezpieczeństwo. 
= Względnie do tak ustosunkowanego niebez- 
pieczeństwa, towarzystwa ubezpieczeń od 
ognia ustanawiają wysokość, objętą tabel- 
kami premjowemi opłat za ubezpieczenia. 
które to opłaty, pobierają w terminach naj- 
mnićj kwartalnych, — wyjątek wszakże od 
tego stanowią ubezpieczenia towarów, które 
ze względu na swój ekonomiczny charakter, 
ubezpieczane być mogą 1 na krótszy termin. 

Na zmniejszenie opłat asekuracyjnych, wpły- 
nąć znacznie może potęgowanie się ducha po- 
rządku w publiezności, moralność społeczna, 
wyrobienie miejscowćj straży ogniowej, słó- 
wem to wszystko, co wpłynąć może na zła- 
godzenie stopnia niebezpieczeństwa ogniowe- 
go i nakoniec konkurencja towarzystw ubez- 
pieczeń. 

Pewność wynagrodzenia w razie strat przez 
pożar na ubezpieczonych przedmiotach zrzą- 
dzonych polega: — 1) Na przyjmowaniu ryzyka 
Przez instytucje ubezpieczające, nie większego 
WE odpowiedzialność kapitału zakładowego 
> funduszu rezerwowego; 2) Na reasekuracji 
czyli przenoszeniu części pobranćj opłaty, wraz 
z odpowiednią częścią ryzyka, na inne towarzy- 
stwa ubezpieczające, Manipulacja ta ma pod- 
wójną wartość; raz że pozwala przyjmować do 
ubezpieczenia całą wartość cenniejszych przed- 
miotów, powtóre że dzieląc ryzyko pomiędzy 
kilka instytucyj, nie naraża żadnćj z nich na 
wielkie rujnujące straty w razie klęsk ognio- 
wych. 3) Nakoniec doł ra wolą dotrzymania 


przyjętego zobowiązania szczególnićj zagrani- 
cznych instytucji akcyjnych, przez filje swoje 
z mocy zezwolenia władzy reprezentowanych, 
polegająca na uwarunkowaniu praw ich w ten 
sposób, że wszelkie spory oddawane być mają 
pod rozstrzyganie sądów miejscowych. — Tu 
nadmienić nam wypada, iż za szkody ogniowe 
spowodowane przez wojnę, bunt i trzęsienie ziem 
instytucje ubezpieczające nie odpowiadają. — 
Oprócz tego instytucje ubezpieczające wstrzy- 
mują, a raczćj uchylają się od wynagrodze- 
nia jeśli dowiedzionem będzie, że pożar wynikł 
ze złéj woli ubezpieczonego; lub jeśli się okaże» 
iż ubezpieczający zataił przy ubezpieczaniu 
przedmiotu, takie okoliczności, które wpływają 
na powiększenie stopnia niebezpieczeństwa. 

Wynagrodzenie strat przez pożar zrządzo- 
nych, ustanawia się w ten sposób: 

Przedewszystkiem oszacowanie stanowi za- 
sadę wynagrodzenia. Jeśli oszacowanie do- 
pełnione było szczegółowo, w takim razie wy- 
nagrodzenie odpowiada oszacowaniu spalo- 
nych, lub zatraconych przy pożarze przedmio- 
tów. Jeśli zaś oszacowanie było ogólne, w ta- 
kim razie ustanawia się szczegółowa wartość 
spalonych, uszkodzonych przez pożar, lub za- 
traconych przedmiotów i wynagrodzenie re- 
guluje się do takowego ustanowienia wartości. 
Ustanowienie wartości dokonywane bywa 
przez biegłych, wartość zaś towarów, wyro- 
bów fabrycznych i innych przedmiotów sprze- 
dawanych na miarę lub wagę, ustanawia się 
wedle cen targowych, lub giełdowych, w dzień 
pożaru praktykowanych. Jeżeli ubezpieczone 
przedmioty zgorzały w całości i rzeczywiście 
znajdowały się na miejscu, gdzie były ubezpie- 
czone, w takim razie wynagrodzenie wypłaco- 
nem bywa w sumie odpowiadającej ubezpie- 
czonćj wartości. Wynagrodzenie za straty 
częściowe ubezpieczonych przedmiotów przy- 
znawane bywa w takim stosunku do wartości 
ubezpieczenia, w jakim zostaje część spalona 
do całości przedmiotu. W każdym razie wy- 
nagrodzenie odpowiadać może tylko rzeczywi- 
stćj stracie. 

Nakoniec zwracamy uwagę na bardzo waż- 
ny punkt, mający pośredni związek z ubezpie- 
czeniem, atym jest urządzenie straży ogniowej. 
Po: większćj części praktykowane bywają po- 
spolite ruszenia ogniowe, mianowicie w mniej- 
szych miastach; rzadszemi już są urządzenia 
ochotniezćj straży ogniowćj, a tylko w więk- 
szych miastach i stolicach napotykamy urzą- 
dzenia stałćj służby ogniowćj, czyli komend 
pożarnych. To ostatnie urządzenie jest naj- 
lepsze, najskuteczniejsze ze wszech miar do 
opanowania ognia i ratowania publicznego 
mienia. Takie komendy pożarne, tylko do 
służby ogniowej, jak wojsko do boju przezna- 
czone, obok wyćwiczenia się właściwego i u- 
micjętności obchodzenia się z narzędziami do 
gaszenia ognia przeznaczonemi, mają tę Wyż- 
szość nad innemi, że są każdćój chwili w pogo- 
towiu i najspieszniejszą pomoc w danym razie 
udzielić mogą. Słusznem też jest zdanie, że 
szczyt postępu w urządzeniu stałćj ogniowćj 
służby (komend pożarnych), najłatwićj może 


być osiągniętym, przez połączenie jéj z insty- 


tucjami ubezpieczeń ogniowych. Toby odpo- 


wiadało tak zasadzie podziału pracy, jakoteż 
postępowi walki przeciwko niszezącemu ży- 
wiołowi. Że to połączenie kiedyś nastąpi, spo- 
dziewać się należy; dziś bowiem znajdujemy 
pewien krok ku temu połączeniu, objawiający 
się w udzielaniu nagród ratującym przez to- 
warzystwa ubezpieczeń przy gaszeniu pożaru. 


Feliks Ehrenjeucht. 


POSTĘPY PIEKARSTWA. 
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(Dokończenie). 


Nader ważnemi są tóż uwagi J. Liebiga | 


o racjonalnem postępowaniu przy wyrobie | 


chleba. Ziarno zbożowe, pisze Liebig, jest 
podobnie zbudowane jak jajko. W jajku, bo- 
gate w tłuszcz a ubogie w ciała białkowa- 
te żółtko—otoczone jest warstwą białka; po- 
dobnie w ziarnie zbożowem jądro obfitujące 
w krochmal, obleka powłoka zawierająca zna- 
czną ilość ciał białkowatych, która podczas 
mielenia przechodzi w otręby, będąc wszakże 
najpożywniejszą częścią składową. Przeszka- 
dzając fermentacji, moglibyśmy zyskać 2—3"/, 
chleba. Gdzie idzie o wyżywienie całych mass 
ludności tam oszczędne obchodzenie się ze 
środkami ku temu służącemi i baczenie na za- 
sady naukowe bardzo jest właściwe. Jeżeli 


| używać będziemy chleba z ziarn całkowitych 


(razowćj) zamiast z mąki bez otrąb, będziemy 
w stanie przy tejże samćj ilości zboża na 1000, 
o 120 osób więcćj uchronić od głodu. „U mnie 
w domu mówi Liebig, używanym bywa 
ze szczególnem zadowoleniem wszystkich, chleb 
z otrębami (z 2 części żytniego i 1 część pszen- 
nego ziarna). Kto tego nie zna, dla tego ob- 
cym jest dobry smak i łatwa strawność podo- 
bnego chleba. Dobroczynne działanie takie- 
go chleba 1) na osoby z leniwem trawieniem 
powszechnie przez lekarzy uznanem zostało 
Żołnierze rosyjscy, znajdujący się w nie- 
woli francuzkiéj do takiego chleba przyzwy- 
czajeni nie mogli się zadowolnić tak zachwa- 
lanym białym chlebem francuzkim, tak że 
musiano im powiększyć racje.” 

Co się tyczy sposobów otrzymywania chleba 
bez kiśnienia, te w nowszych czasach powszech- 
nie w Stanach Zjednoczonych i w Anglji są 
w użyciu. i 

Oto przepis, podług którego Liebig chleb 
dla swego domu przygotowuje: | 

1. funt celny mąki razowej. 

5. gram. dwuwęglanu sody | 

20. centim. kub. kwasu solnego 
10. gram. soli kuchenćj 
345. centim. kubieznych wody. 


2 cz. żytnićj 


Kwas solny powinien mieć e. g. 1,063 przy! 


15° R. i otrzymuje się z kupnego kwasu sol- 
nego (bez arsenu) c. g. 1,125, po zmięszania 
go z równą objętością wody. Kwas solny doda- 
je się do wody, a dwuwęglan sody i sól do 


1) Ostatnie wszakże badania dowiodły, że chleb taki 


wywołuje rozwolnienie i w ten sposób cała jego wartość. 


pożywna zostaje zniweczoną. 


1 ez. pszennćj 
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mąki. Mąkę z dodatkami temi najprzód | go, potrzebną do uwolnienia ze związku ? | nićj siać i z nićj zbierać nasienie o kilkanaście 


starannie się mięsza, 4, części jéj z wodą na 
Ciasto się zarabia, poczem dodaje się resztę 
mąki i po dokładnem przegnieceniu, wsa- 
dza do pieca. 

Usiłowania jednak Liebiga, wprowadze- 
nia w użycie chleba czarnego z otrębąmi, tak 
zwanego w Niemczech Pumpernickel nie zna- 
lazły w praktyce prawie żadnego odgłosu. 
Przeszkodą na drodze ulepszeń, oprócz po- 
mienionćj na wstępie obojętności ogółu spo- 
żywċów, był niezawodnie nie bardzo przyjem- 
ny pozór takiego chleba, a co najważniejsza, 

-> | miedostateczne rozwinięcie projektowanych 
_ ulepszeń. 

To co się wyżćj rzekło, wykazuje nam stra- 
ty jakie chleb ponosi w skutek, oddzielenia 
otrąb od mąki, jak i przez fermentację — 
proces chemiczny, przez który pewna część 
mączki i otrąb się zużywa. Oprócz tego, 
przy zwykłym sposobie otrzymywania chleba, 
ponosi się jeszcze jedną stratę nader ważną, 
może najważniejszą. Ziarno obok części po- 
żywnych zawiera jeszcze bardzo ważne skła- 
dniki, których obecność w chlebie jest konie- 
cznym warunkiem, dla pełnego działania właś- 
ciwie pożywnych części, Mówimy tu o solach 
w zbożu zawartych, a mianowicie o fosforanach 
"wapna, potażu, magnezji i żelaza zawartych 
w pszenicy w ilości 8, 94, a w życie 5, 65 na 
1000 części. - Największa zaś ich ilość znaj- 
duje się właśnie w tój części ziarna, która 
Z otrębami odchodzi, tak, że w asidekikapnieje 

"szćj mące pszenicznej znajdujemy te sole 
w ilości tylko 5, 5 na 1000 części, a w żytniej 
tylko 3, 5. Szczególnie znaczną jest strata 
w solach wapna i magnezji. 
człowiek wydala dla oka i pozoru to, co natura 
połączyła tak pożytecznie. 

Jasną jest rzeczą, że jeżeli wynagrodzimy 
stratę tych soli, przez dodanie ich do mąki, to 
wartość Jéj pożywna przez to o wiele się pod- 
niesie, conajmnićj o 12, a nawet o 15%, i sku- 
tek będzie taki sam jak gdyby. pola 4, do Y, 

_ zboża więcćj wydawały. Na tćj właśnie podsta- 
wie polega wynaleziony przez profesora, Hors- 
forda z Cambrigde proszek piekarski, — wyna- 
lazek jeden z najważniejszych w naszych cza- 
sach. 

Proszek Horsforda nietylko wynagradza 
straty. w fosforanach, ale nadto zastępuje fer- 
mentację i nie dopuszcza przez to straty na 
częściach  pożywnych chleba. Rezultatem 

dla którego się *zaczyn poddaje fermentacji, 

jest wywiązanie się kwasu węglanego, sprawia- 
jącego dziurkówatość chleba; proszek Horsfor- 
da właśnie kwas ten wywiązuje bez pares 
fermentacyjnego. ` 

Proszek piekarski Horsforda składa się po- 
dobnie, jak proszki burzące, z dwóch części, 

z kwaśnćj i alkalicznćj. Pierwsza składa się 

z fosforanów wapna i magnezjj, druga z dwu- 

węglanu sody. Oba proszki składowe są białe, 
^ podobne do mąki i przechowują się oddzielnie. 

Horsford, kwas fosforny w postaci białego 

pr proszku, przyrządza następującym sposobem: 
| kości, które jak wiadomo, zawierają siarczan 
wapna (i magnezji), wypala do białości, dosko- 
nale proszkuje i dodaje ilość kwasu siarezane- 


| 


Tym sposobem. J 


wapna, poczem preparat filtruje, tak że utwo- 
rzony w ten sposób gips (siarczan wapna) od- 
dzielonym zostaje od płynu zawierającego 
kwaśny fosforan wapna. Płyn ten odparo- 
wuje do gęstości miodu, mięsza z ozna- 
czoną ilością czystego, doskonale sproszkowa- 
nego krochmalu i po stwardnieniu zamienia 
masę otrzymaną na bardzo delikatny proszek. 
Dobrze przygotowany proszek ten winien być 
zupełnie bezwodnym i wody z powietrza nie 
przyciągać. Przy użyciu jego, dodaje się na 1 
cz, na wagę, 2,5—3,5 sody, ( stosownie do ilo- 
ściużytego przy produkeji proszku kroch- 
malu) przez co po uwolnieniu kwasu węglane- 
go otrzymuje się mięszaninę słabo kwaśnćj re- 
akcji. 

Podług Liebiga, należałoby używać dwu- 
węglanu potażu zamiast sody, lecz ponieważ 
sól ta jest nierównie droższą, lepićj przeto za- 
stępować sól sodową daleko tańszym chlorkiem 
potażu. Pierwszeństwo zaś potażowi,należy się 
dla tego, że jego właśnie brak w mące naj- 
więcćj czuć się daje. 

Dla otrzymania pięknego i należycie dziur- 
kowatego chleba, Łiebig doradza postępowa- 
nie następujące: mąkę i odpowiednią ilość wo- 
dy (32 — 33 litrów wody nå 100 funtów cel- 
nych mąki) rozdziela się na dwie połowy; w je- 
dnćj części wody (która może być ciepłą), roz- 
puszcza się kwas, w drugićj (koniecznie zim- 
nej) sodę i każdy z tych roztworów z jedną 
połową mąki się zarabia, następnie zaś oba 
gatunki ciasta ze sobą się zagniata, co powin- 
no być bardzo starannie dokonanem, i formują 
się bochenki, które zaraz do pieca się wsadza. 

„Zdawało by się, że E i RR SRAA 
w użycie wspomnionyć ‘proszków, chleb pa- 
winienby zdrożeć, lecz zarzut podobny sam 
przez się upada, jeżeli rozważymy korzyści 
osiągnięte przez opisane metody. Przez usu- 
nięcie fermentacji chleb. zyskuje przecięcio- 
wo 10 — 12%, na wadze, a dodanie koniecz- 
nych soli, jego wartość pożywną o wiele podnosi. 
Dalej prosta manipulacja idaleko mnićjsza liez- 
ba potrzebnych robotników, pozwalają zna- 
komite zaprowadzić oszczędności, które ra- 
czój na zniżenie jak na podwyższenie ceny 
chleba wpłynąć mogą. Nadto fabrykowanie 
proszków pomocniczych na wielką skalę, ce- 
nęich o wiele uprzystępnić może. Profesor 
Horsford, usunąwszy się z katedry w ostat- 
nich czasach całkiem się oddał fabrykacji 
proszków swoich. W stanach Zjednoczonych, 
proszek ten został już zastosowanym do 
wszelkich gatunków pieczywa i tam już po- 
wszechnie używanym jest gatunek mąki (self 
raising flour) zawierający już proszek ten 
w odpowiednićj ilości. Użycie tych proszków 
nadto rozpowszechnia się w Anglji, a po części 
południowych Niemczech iniektórych innych 


| okolicach, 


Oddzielenie nasienia doborowego 
od pospolitego, 


Sa gospodarze, siejący najmnićj połowę te- 
go zboża, które im jest ulubione, w roli 
dosyć uprawionćj i nawiezionćj, aby mogli na 


odsetków czyli o kilkadziesiąt funtów na kor- 
cu cięższe, a zatem o tyle droższe od zwy- 
kle zbieranego przez nich. Dla wielu jest 
pszenica ich zbożem ulubionem, dla niektórych 
jęczmień, dla innych żyto. Przyczyną dlacze- 
go sieją nasienie pospolite, jest wielka koszto- 
wność doborowego. 
wolno będzie przytoczyć następujące doświad- 
czenie: Z żyta, którego korzec ważył 224 
funty, wybrano palcami kwaterkę tak doro- 
dnych ziarn, że korzee tego żyta 260 funtów 
ważyć by musiał, K'waterka ta zasiana rzad- 
ko i w gruncie dobrym dała 40 kwaterek ziar- 
na, w którem pokazało się, że na 100 sztuk jest 
40 zwyczajnych i 60 niezwykle grubych cżyli 
takich jąk były posiane. W następnym roku 
posiano dla próby 10 tysięcy ziarn niesorto- 
wanych i zawierających 40%, pospolitych, 
a 60% grubych, tudzież tuż obok tego żyta 
niesortowanego 10 tysięcy ziarn sortowanych 
wyłącznie grubych. Zasiew niesortowanego 
żyta dał urodzaj mniejszy i gorszy niżeli za- 
siew sortowanego nasienia. W urodzaju z nie- 
sortowanego, to jest zawierającego 2 cienkie 
ziarna na 3 grube, powstał plon- zawierają- 
cy 10 ziarn cienkich na jedno grube. Siew 
sortowny dał urodzaj grubszy i w przybliże- 
niu zawierający, jak ten z którego pochodził, 
2 cienkie ziarna na 3 grube. Przyczyną tego 
jest nierówność ziarn w kłosie. Środkowa 
część kłosa zawiera najlepsze, wierzchni i dol- 
ny koniec cieńsze i mniejsze. Te ostatnie po- 
siane wydają znowu dwojakie, ale nie dają 
tak grubych jak ziarno celującćj jakości. Jak 
celujące rasy i stada zwierząt, tam tylko roz- 


„mnażają się—z zaletami swemi i utrzymują 


przy nich, gdzie dobór zwierząt rozpłodowych 
jóst nadzwyczajnie staranny, tak samo rośliny, 
w tym samym klimacie, o téj samćj, karmie, 
na tćj saméj roli i przy jednakowej ilości na- 
wozu, produkują jedne lującéj jakości zwie- 
rzęta i rośliny, a inne R wę i pospolite. Poi 


Jako dowód niech mi 


ŻE riinan 


trzeba sortowania nasion do siewu jest po=- 


wszechnie znaną, ale sortowanie jest dla swćj 
kosztowności w małym tylko rozmiarze uży- 
wane. Pławienie w wodzie słonćj, dobre do 
oddzielenia ziemiaków obfitych w krochmal od 
ubogich w niego, nie ma żadnćj wartości dla 


zboża, bo ziarna liche toną w wodzie słonćj “ 


tak dobrze jak najgrubsze. 


Następujący * 


przyrząd tani naśladujący wianie szufłą ma ` 
być skuteczniejszy w sortowaniu niżeli wiańie | 


i młynkowanie. W podłodze strychu szpichle- 
rza robi się szparę jednocalową  dowolnćj 
długości i zawiesza deskę z twardego drzewa 
bardzo gładką, w oddaleniu najmnićj 8 stóp od 
szpary. Deska musi być nachylona pod ką- 
tem 450, ziarna zboża wypuszczone cienkim 
strumieniem przez rzeczoną szparę, padają na 
deskę z chyżością różną i zależną od ciężaru 
każdego ziarna. Odskakując od deski padają 
ziarna cięższe dalój, lżćjsze bliżej deski. Od- 
bijając się powtórnie od ziemi porięszałyby 
się na nowo, jeżeliby nie zapobieżóno temu. 
W tym celu trzeba porobić wysokie przegro- 
dy, oddalone jedna od drugićj na stopę. Wów- 
czas ziarno pomimo odbicia się od podłogi 
zostanie w swojćj przegrodzie. Dla różnych 
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nasion trzeba oczywiscie różnych rozmiarów, 
zacząwszy od szpary. Im cieńszym strumie- 
niem nasiona wylatują, tem lepiéj się sortują. 
Dla tego najlepićj jest szparę zrobić z krawę- 
dziami bardzo gładkiemi, blachą cynkową obi- 
tą i zasuwaną szybrem, aby ją powiększyć lub 
zmniejszyć można. Powtóre, trzeba przegro- 
dy tak ustawić, jak pokaże się potrzebnem 
przez próbę oddzielną dla każdego gatunku 
nasienia. Żyto odskakuje odmiennie od jęcz- 
mienia, ten od grochu, a groch odmieńnie od 
owsa. Autor pomysłu twierdzi, iż żyto liche 
którego szefel pruski ważył 77 funtów, roz- 


„ sortował tym sposobem na lepsze, którego 


/ i AM) 
| K ya, Niu, TWL: j 
y — 


"Beejalnych i inn 


"szefel ważył 83 funty i na bardzo liche, które- 


go szefel ważył 72 funty. 
J. BYR. 


Pierwsza potrzeba kultury naszej. 


Pierwszą z obecnych potrzeb naszćj kultu- 
ry krajowćj, jest potrzeba przewodnika odzna- 
tzającego się rzetelnością, porządkiem a zdol- 
nością. Przewodnikiem takim może być tylko 
spółka — częścią znawców handlu, przemysłu 
i rolnictwa, — częścią specjalistów ograniczają- 
cych się na daleko mniejszych wydziałach. 
Czemu siły pojedyncze podołać nie mogą, to 
staje się łatwem dla sił zbiorowych. Spółka 


"ta, jeżeli ma spełnić swoje przeznaczenie, po- 


winna założyć sobie służenie rzetelne kultu- 
rze krajowój wiadomościami swemi, pośred- 
niectwem między technikami, kupcami i innemi 
pracownikami a przedsiębiorcami udającemisię 
do nićj po pomoc lub radę, Żądane przez nią 
„wynagrodzenia nie potrzebują być zadziwia- 
jaco tanie.. Niech będą umiarkowane i dosta- 
teczne do poprzestania na nich i zrzeczenia się 
zysków szkodliwych postępów kultury krajo- 
wćj.-- Taniość nadmierna i obietnice nadzwy- 
<czajne budzą podejrzenie i nie wytrzymują 
próby. Pożyteczność w mowie będącćj spółki, 
dla nićj samćj i dla kultury krajowćj, będzie 
zależeć przedewszystkiem od jéj rzetelności, 
od jéj zamiłowania porządku i przejęcia się 
Swym celem. Nie żądając wszystkiego naraz 
1 we wszystkiem odrazu wielkich rzeczy, nie 
Potrzebuje ona wielkich kapitałów, na czele 
Swojem imienia wielkićj popularności, ani 0so- 
bnych statutów. Ona może być spekulacją 
handlową, wymianą jednych wartości za dru- 
gie, w którój nie ma nie stałego, z wyjątkiem 
Zamiaru i starania się aby każdy zgłaszający 
SIę do nićj w rzeczach kultury rzetelnie obsłu- 
Ż0ny został. Ona może nie mieć żadnych in- 
nych zakładów prócz bióra redakcyjnego, 
W którem przez pismo swoje wyjaśnia bieżące 
sprawy kultury powszechnćj i krajowćj, po- 
trzeby i środki tej ostatnićj, daje sprawozda- 
ma w sprawach skończonych, a rady w bieżą- 
Cych, donosi wiadomości nowe, poleca osoby 
l rzeczy j koresponduje z udającymi się do nićj 
osobami zamiejseowemi. 
Rie przewodnika potrzebuje, a nie ma 
tura nasza. Z dotychczasowych pism 
ych pomocy krajowych, któ- 


te się handlem, przemysłem lub rolnictwem 


zajmują, nie złoży go nikt. Część pism na- 
szych, które służą kulturze, powstała w czasie 
kiedy mała pomoce, jaką niosły, mogła być 
wielką przez brak wszelkićj innćj, prócz nauki 
udzielanćj młodzieży w szkołach. Wydawca 
musiał być wówczas ostrożnym w doborze sił 
naukowych, aby nie stracił na swojem przed- 
siębiorstwie z powodu małćj liczby prenume- 
ratorów i prenumeratorzy nawzajem zadawal- 
niali się w braku lepszych, pismami małćj war- 
tości, Stan rzeczy zmienił się moeno, pisma 
dzisiejsze muszą współzawodniczyć o świeżość 
i gruntowność podawanych wiadomości nauko- 
wych. Pomoce ta jednak jest niedostateczną w te- 
raźniejszym postępie kultury naszćj, trzeba 
pomocy czynnćj, jakićj w stopniu potrzebnym, 
mie doznaje się od istniejących zakładów, któ- 
rych takowa nie jest zresztą zadaniem wyłą- 
cznem i celem. 

W sprawach mechaniki technicznćj, lub ad- 
ministracji, nie ma do kogo się udać. Nikt 
nie postawił sobie, za zadanie, nieść żądają- 
eym pomoc w tćj mierze. W sprawach leśni- 
ctwa, pod względem sprzedaży drzewa, go- 
rzelnictwa, górnictwa i wielu innych gałęzi 
przemysłu, nie są każdemu znane osoby, do 
których z ufnością udać się można. Potrze- 
bujący udają się często do osób nie mających 
czasu, chęci lub zdolności do podobnych zajęć. 
W każdćj okolicy są produkty godne eksploa- 
tacji lub przerobienia i znalazłyby się potrze- 
bne kapitały, jeżeliby się znalazła po cenie 
przystępnćj pomoc objaśniająca, aby rzecz ro- 
zumnie podjętą, założoną i poprowadzoną zosta- 
łą. Ci których rady i objaśnienia były ehę- 
tne i dobre, będąc za mało używani, nie znaj- 
dują dostatecznćj korzyści w przysposobieniu 
się na rzadkie przypadki żądania ich pomocy. 
Przy pośrednictwie w mowie będącćj spółki 
zrobiłaby sobie niejedna zdolność specjalna, 
nie mająca dosyć korzystnego zajęcia, specjal- 
nem zadaniem, niesienie swćj pomocy w mićj- 
sca żądane. 

Przemysł nasz znajduje się w warunkach 
dla niego bardzo korzystnych, nie wzrasta je- 
dnak i nie szerzy się jak może i powinien. 
Przyczyną tego główną brak owego przewo- 
dnika dobrego, nawet w kwestjach nauko- 
wych, które są pomocą najłatwiejszą i mogą- 
cą najianićj przypadać. Przewodnictwo w tćj 
mierze wymaga pracy zbiorowćj. Jeden nie 
może być biegłym we wszystkich częściach 
technologji mechanicznćj i chemicznćj. Samo 
podanie wiadomości o dziełach obcych i go- 
dnych uwagi, ocenienie ich wartości, wymaga 
pomocy znawców specjalnych. Mamy prze- 
mysł górniczy, gorzelniany, przędzalniany, 
tkacki, farbierski i mechaniczny; zaczyna się 
rozwijać chemiczny i powinien bardzo rozwi- 
nąć nawozowy, dla przyjścia w pomoce rolni- 
nictwu na gruntach płonnych z natury i pło- 
niejących przez wyczerpywanie się. Nieomal 
każda z tych gałęzi przemysłu, cierpi na brak 
dzieł podręcznych. Prócz tych jest wiele in- 
nych nowych i dawnych 'gałęzi przemysłu, 
upowszechnionych w kraju, które mają swoje 
potrzeby. Z drugićj strony są zdolności spe- 
cjalne, nie mające dostatecznego zajęcia. Je- 
dna strona szuka drugićj i nie schodzą 


się dla braku pośrednika. Jest młodzież 
chcąca praktykować w przemyśle, dla której 
wielką pomocą byłoby rzetelne pośrednietwo, 
łatwe dla zakładu skupiającego w sobie spra- 
wy kultury krajowej.  Znajdując środkowy 
punkt kultury, nie marnujący w niepotrzebnćj 
rywalizacji z istniejącemi pismami, czasu i sił 
swoich, mogą pisma te podług skłonności 
swych wydawców i redaktorów określić lepićj 
swoje zdanie i spełniać je gruntownićj, eo do- ` 
tąd dla niektórych musiało być niemożebne. 
Pomimo znącznćj liczby pism naszych, odnosi 
się po przeczytaniu kilku dobranych podług 
swćj potrzeby, brak pewien, przez podjęcie 
w tych pismach większćj części spraw kultury 
bez prowadzenia ich dalćj. Podjęte najczęścićj 
przez powierzchownych znawców, przez ludzi 
ożywionych dobrą chęcią, ale nieobeznanych 
z przedmiotem i dlatego gwałtownie i z napa- 
ścią, zniechęcają do dyskusji tych, którzy lu- 
bią trzymać się przedmiotu dyskusji zamiast 
domyślać charakteru osób dyskutujących. Po- 
trzeba nam więcćj spokojnego działania, 
a mnićj sporów hałaśliwych i zaczepnych. 
W kulturze potrzebny jest przedewszystkiem 
ład. Zostawmy fantazję tam, gdzie ona mo- 
że być na swojem miejscu, nam trzeba cyfer 
i dotykalnego pożytku, 
J.B. R. 


Pomysł wyrażony w artykule powyższym , przez 
p. J. B. R z pod Łodzi, wiąże się ściśle i jest jak-. 
by szerszem rozwinięciem odezwy naszćj w N. 1 
Tygodnika pomieszczonćj, w którćj wyrażamy go- 
towość informowania czytelników naszych. w kwe- 
stjach teorji i praktyki handlowo-technologicznćj. 
Aby tak pożyteczny i pożądany projekt „pomocy 
technicznćj*, przez dalsze odkładanie, jak wiele 
innych, nie poszedł na długo w niepamięć, posta- 
nowiliśmy podjąć go na razie i w tym celu otwie- 
ramy tymezasowo przy Redakcji Tygodnika , Od- 
dział pomocy technicznój.* Służąc w tym wzglę- 
dzie z pośrednictwem czytelnikom naszym, postā- 
ramy się w jak najkrótszym czasie uorganizować 
należycie odnośne czynności, na podstawie bliższe- 
go a gruntownego rozpatrzenia przedmiotu, z:sza= 
nownymi współpracownikami Tygodnika z dziedzi- 
ny głównych gałęzi 'techniki. 

Na takićj dopićro podwalinie, śmiało będziemy 
mogli przystąpić do opracowania i wydawnictwa, 
zapowiedzianćj przez nas w Prospekcie „„Encyklo- 
pedji technologicznćj* i szeregu podręczników, 
z widokami zastosowania ich istotnie do potrzeb 
krajowych. Bo chcemy pracować nie dla teorji, 
nie dla próżnego gromadzenia wiedzy na półkach 
księgarskich, lecz dla szerzenia jćj czynnego iz wido- 
cznym pożytkiem współobywateli. 

Redakcja. 


ROZMAITOŚCI 
I WIADOMOŚCI BIEŻĄCE. 


Dyrekcja głów. Tow. kredyt. ziemskiego 
podaje do powszechnćj wiadomości, że z ogólnój 
liczby listów zastawnych okresu 3 seryi I w obiegu 
będących wartości imiennćj rs. 14,7 48,000 padanych 
zostało do losowania do włącznie */9 Września r. b. 
na rubli rs. 12,127,815. Z takowych na publicznem 
losowaniu w dniach 19 i 20 września (1 i 2 paź- 
dziernika) r, b, w gmachu władz Towarzystwa odbytem 
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w obec członków Kemite.u właścicieli listów za- 
stawnych i Komitetu To.arżystwa kredytowego 
ziemskiego, wyciągnięte zostały z koła numera li- 
stów zastawnych, które poczynając od d. 10/4 gru- 
dnia r. b. wykupione być mają; a mianowicie: 


Litera A sztuk 91 na rubli srebrem 273,000 
zh B , 852 s 55 264,000 
Waza KU, A: s ` 145,350 
„WD 30292 s5 5 22,050 
7 5 E 1 3867 " 5» 11,010 


Razem sztuk 2,073 na rubli srebrem 715,410 
Fundusz umorzenia listów zastawnych téj serji 

w półroczu bieżącem wynosił rs. 715,118 k. 531/3 

Z którego strącając resztę na- 

leżytości przypadającćj za list 

zastawny litera B. 6995 w d. 

niu 23 Marca (4 Kwietnit) r. 


b. na ostatku wyloso. Rs. 51 kop. 2 
Pozostaje przeto fundusz Rs. 715,067 k. 51 % 
a że wylosowano jak wyżćj 715,410, 


zatem za list zastawny litera B 

Nr, 1381 ostatkuwylosowany 

niedostaje funduszu Rs. 342 k. 481 

która to kwota funduszem umorzenia następnego 
* półrocza spłaconą zostanie. 

Oznajmia zarazem Dyrekcja główna, że z ogółu 
istów zastawnych 3 okresu seryi 2 w obiegn znajo- 
dujących się, wartości imiennćj rs. 6,387,72- 
umorzoną zostanie w półroczu bieżącem, bez loso- 
wania suma rs. 301,290, już to przez przyjęcie do 
téj wysokości listów zastawnych tćj sery na nale- 
żności Towarzystwa od pożyczek, w myśl prawa 
zd. 10/9 maja 1860 r. zaciągniętych, — już to 
przez ich wykupno; a to w ścisłem zastosowaniu 
się do art. 8 powyższego prawa. Listów zastaw- 
nych 5 procentowych seryi 1 z roku 126 w obie-- 
gu znajdowało się za 32,492,050,—9z ogółu któ- 
rych wylosowano: 


Litera A sztuk 21 na rubli srebrem 63,000 
rA BAL Á 3 pe 71,000 
s 65%, M8 = y 49,000 
3 D 3) 80 39 » 20,000 
» E » „ BST E ” 13,700 

Razem sztuk 407 rubli srebrem 216,700 


Fundusz umorzenia listów zastawnych tój serji 
w półroczu bieżącem wynosił . Rs. 217,687 k. 52 
„z którego odtrącając resztę 
należytości  przypadającćj za 
list zastawny litera A Nr 3119 
w dniu 23 marca (4 kwietnia) 
r. b. na ostatku wylosowa- 
ny w kwocie rubli srebrem ... . 2,628 kop. 54 


Pozostaje przeto funduszu . .. Rs. 215,058 k. 98 
a że wylosowano jak wyżćj . . ,, 216,700 ,, 


~ Zatem na list zastawny litera A 

Nr 1,185 na ostatku wylosowa- 
ny nie dostaje funduszu Rs. 1,641 k. 2 
która to kwota funduszem umorzenia następnego 
półrocza spłaconą zostanie. 

Co do listów zastawnych 4 procentowych Seryi 1 
z roku 1869 których wartość nominalna w obiegu 
wynosiła rubli srebrem 49,600 losowanie w bieżą- 
eem półroczu miejsca nie miało, albowiem fundusz 
umorzenia na bieżące półrocze przypadający, po 
trzebował być zaliczonym na spłatę listu zastawne 
go litera A Nr 85,011 już w dniu 21 wrześni 
(3 października) 1870 roku wylosowany. 

Że zaś fundusz na spłacenie takowego listu z 
stawnego z czterech poprzednich półroczy w 
BosiE.« 4 47205) wyc—+ 0.2 MG '1,386.k. 44! 
w bieżącem zaś obrachowano na rs. 335 „ 36' 


Ogólna ilość zebr. fundu. wynosi Rs. 1,570 k. 
zatem do zupełnego spłacenia wymienionego lis 
zastawnego nie dostaje jeszcze kwoty Rs. 1,4 
kop. 19, która funduszami w następnych półrocza 
na umorzenia przypadającemi stopniowo pokrywan 
będzie z dodaniem 25°% tytułem premium. 
Urodzaje w Prusach zachodnich, w r. b. p 


lewćj stronie Wisły od Swieca do Sobot pod Gdań 


skiem: pszenicy były dobre, żyta średnie, rzepak. 
i rzepiu podobnićż średnie, zbiór pierwszy koniczy- 
ny dobry— drugi średni, grochu, jęczmienia i owsa 
dobre, ziemniaków i buraków średnie, siana zbiór 
średni. W saméj dolinie Wisły, urodzaje pszenicy 
były średnie, żyta złe, rzepaku i rzepiu średnie, 
koniczyny pierwsze dobre, drugie średnie, reszty ja- 


| rzyny średnie. Po prawćj stronie Wisły od Chełmna 


do Malborka, pszenicy i żyta średnie,rzepaku i rze- 
piu dobre, koniczyny pierwsze dobre — drugie 
średnie, reszty jarzyny zbiory dobre. 

Nowy bank akcyjny. Now.” donoszą o no- 
wym banku mającym powstać w Wilnie. Za- 
łożycielami jego są pp. Bloch, Mejer, Feinberg, 
Zubow, Gincburg i Rozental. 
zatwierdzona. 

Żegluga osobowa, na rzece Wisłe z dniem 21 
b. m. zamkniętą zostaje. 

Koleje żelazne. Kolćj żelazna łowicko-płocka 
ma być przeprowadzoną przez Sanniki (cukrownia); 
Gombin i kończyć się we wsi Górach, o trzy wior- 
sty od Płocka. Długość całéj linji wynosić ma 
wiorst 47 '/ą; koszt zaś budowy 755,000 rs. 

Kolćj żel. wileńsko-konotopska: Ruch na tćj li- 
nji pomiędzy Wilnem a Bobrujskiem, jak pisze 
„Gołos”, rozpocznie się w końcu bieżącego roku. 

Koleje żelazne konne: mają być wkrótce zbudo- 
wane od głównćj linji kolei warszawsko-wiedeńskićj 
w celu połączenia: Rudy Guzowskićj z Radziejowi- 
cami i Pruszkowa dobrami Płochocin, na których 
gruncie czynną jest cukrownia Józefów. 

Kolej żelazna z Oleśnicy (na Szlązku) do Gniezna, 
którćj koncesja została już urzędownie opublikowa- 
na ma mieć siedzibę zarządu we Wrocławiu; kapi- 
tał zaś zakładowy jćj towarzystwa, oznaczono na 
7,750,000 tal. 

Dochody drogi żel. Liwowsko-czerniowiecko-jas- 
skićj w miesiącu wrześniu r. b. wynosiły 226,484 
fl., w porównaniu z 1871 r. + 5572 fl. Dochód 
po koniec września r. b, 1,771,399 fl. w porówna- 
niu z tymże czasem 1871 r.+229,090 fl. 

Towarzystwo cukrownicze. W gubernii Ki- 
jowskićj, powiecie skwirskim, zawiązało się nowe 
towarzystwo cukrowniczo-akcyjne celem urządzenia 
i exploatacji fabryki i rafinerji cukru w dobrach 
p. Ewarysta Chojeckiego w Dziadowszczyznie. Za- 
kłady te, jak pisze „G. Urzęd.”, wzięli w dzierża- 
wę na lat 16 pp. Wilhelm Rau z Warszawy, Ksa- 
wery Zbyszewski, Franciszek Kraczkiewicz i Kaź- 
mierz Fudakowski. Założycielami towarzystwa są 
pp. Cezary Poniatowski, Wilhelm Rau, pułkownik 
M. Demidow, Ks. Zbyszewski, Kaźm. Fudakowski 
i Franc. Kraczkiewicz. Towarzystwo wchodząc 
w posiadanie majątku va prawach dzierżawy, zys- 
kuje też prawo nabywania lub dzierżawienia w po- 
bliżu fabryki lasów i gruntów; kapitał zakładowy 
towarzystwa wynosić mający 350.000 rs. ma być 
zebrany przez wypuszczenie 350 akcyj 1000 ru- 
blowych. Zarząd towarzystwa złożony Z trzech 
dyrektorów wybieranych, będzie się znajdować albo 
na miejscu przy zakładach albo w jednem z miast 
krajowych. Eru, wA end l» 

Pożywny fosforan wapówy. Fosforan wapo- 
wy licznie przez chemików polecany, jako uzupeł- 
nienie karmy dla zwierząt rosnących, jest wówczas 
tylko dla nich strawny, kiedy jest ostatecznie roz- 
drobiony. Kości, których tłuszcz zjelezał, brudne 
lub w inny sposób zbrzydzone zwierzętom, są dla 
nich niezdatne do karmy, choćby bardzo miałko 
sproszkowane zostały. Pozbawione kleju przez 
spalenie zawierają nadmiar węglanu wapowego i są 
zupełnie niestrawne. Strawnym jest natomias 
obojętny fosforan wapowy, wydzielony z rozcznynu 
fosforanu wapowego. w kwasie solnym. Wyrób 
ten niedawno nadto kosztowny, aby go dla zwie- 
rząt używać można, produkuje w Hesji firma Ferd 
Fr. Creutz w Michelstadt, centnar po 10 guldenów. 
Wiadomość tę podajemy dla zwrócenia uwagi miło- 
śników hodowli zwierząt w razie, gdyby im się spo- 
sobność zdarzyła nabycia tanio strawnego fosforanu 
wapowego. Dotąd niema prób porównawczych 
wykazujących różnicę między zwierzętami żywio- 


Ustawa została już 


nemi karmą ubogą w fosforany, a żywionemi ta. 
| ad 
4 


samą karmą sztucznym fosforanem zasiloną. /+ 

Reforma prawa handlowego, , St. Pet. Wiad.” 
donoszą, że projekt nowego prawa handlowego ma- 
jącego obowiązywać w Cesarstwie, wygotowany 
przez specjalną komisję ministerstwa sprawiedli- 
wości, został przesłany dla wszechstronnego roz- 
patrzenia, petersburskiemu Towarzystwu popierania 
przemysłu i handlu. 


Losowania. 
Austrjackie losy z r. 1854. Losowanie 1 paź- 
dziernika, wypłata 31 grudnia 1872 r. 
Wyciągnięte serje 

No. 451 473 490 573 646 656 795 1387 
1430 1549 1802 1840 1848 2083 2203 2216 
2318 2490 2597 2599 2616 2722 2914 2988 
3082 3595 8616 3765. 

Wygrały 

Po 50,000 fi. Ser. 2988 No. 5, 

Po 20,000 fl. Ser. 2914 No. 45, 

Po 5000 A. Ser. 451 No. 48, Ser. 795 No. 
19, Ser. 2490 No. 9, Ser. 2597 No. 2, Ser. 
2988 No. 40. 

Po 1000 fl. Ser. 490 No. 8, Ser. 13387 No. 
31, Ser. 1549 No. 46, Ser. 2318 No. 17, Ser. 
2914 No. 42. 

Po 400 fl. Ser. 473 No. 8 12 43 45, Ser. 
490 No. 9 15 34 39, Ser. 578 No. 22 85 
45. Ser. 646 No. 5 8 25 31, Ser. 656 No. 
11 43 46 49, Ser. 795 No. 3 31, Ser. 1887. 
No. 47, Ser. 1430 No. 33 47, Ser. 1549 No 
14 40, Ser. 1802 No. 10 26, Ser. 1840 No. 
12 30, Ser. 1848 No. 3 Ser. 2216 No. 30. 


| Ser. 2318 No. 33, Ser. 2490 No. 7, Ser., 


2597 No. 3 48 50, Ser. 2599 No. 387, Ser. 


2616 No. 11 40 46, Ser. 2722 No. 37, Ser. . 


2914 No. 42, Ser. 2988 No. 22, Ser. 3082 
No. 12, Ser. 3616 No. 6 9 14 24 27 45. 

Resztujące numery powyższych seryj wy- 
grały po 300 A. 


WYKAZ 
Dochodów Dr. Żel. Warszaw.-Terespol. 


za Miesiąe Wrzesień 1872 r. 


w ogóle 


Rsr. | kop. 


Tyt. I: Zruchu osób. 


lfa) za przewóz osób 
b) » wojska 


87 
19 


rząt większych + * 
za przewóz zwie- 


dochody nadzwycz. 


4448] 1936/04 
_ 163823 [5204622 


Tyt. 3 dochody różne. 


Ifza depesze telegraf. 
„ dzierżawę bufetów, 
placów it. p. - * 
„ użycie i p zetrzy- 
manie wagonów * 


Razem * - * [Y5959/82,/ą 

w miesiącu Wrześniu 1871 r. dochód wyn. 91927 29" 

| zatem w roku 1872 więcćj * . * 4039 0% 
arszaw a dnia 12 Października 1672 roku, 


Dyrektor Drogi Żelaznój Warszawsko-Terespolskićj 
F. Cnrzanowskt, 


w 


d 


A 
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OGŁOSZENIE. 


FABRYKA 


egzyst. od r. 1840 f 
| 


EE = 


ś| Tkanin metalowych i wszelkich wyrobów z drutu |ï 
b FRYDERYKA TEMLER, Ę 
3 e 


Główny skład w Warszawie przy Ulicy Długićj Nr. 45. 
r | Mia honor polecić dla Fabryk Cukru: 


4 
Centry fugi, Sita Szhiitzenbacha, Sita do maurowania i defuzji, płutno galwanizowane miedzią, cyną i cynkiem do tak nazwanych 
Presstiicher j Beuteltiicher, suszarnie do buraków i kości palonćj. 


Dla Młynów parowych, wodnych, deptaków i Fabryk krochmalu. 


Cylindry, Arfy i Ratzi rozmaitego gatunku do sortowania Zboża, Mąki, Krup i Kasz odznaczające się równością w otworach i przy- 
stępnych cenach. 


Dla Browarów i Gorzelni. 


, Lassy do suszenia słodu w 8 gatunkach na sposób Angielski, Niemiecki i Amerykański kładzione bez wiązania, odznaczone na wysta- 
wie w Stuttgardzie Srebrnym medalem. Lassy walcowane w niepraktykowanych dotąd grubościach, które przez malowanie zostają gładkie 
przez co ziarno przy przerzucaniu nie może opierać się o wypukłość drutu, a chociaż blaszane tę samę zaletę mają, to jednak że nie możność 
wytłoczenia tylu dziurek na blachę przy równych wielkościach jak się znajdują w tkaninie, uczyniło ich nieprąktycznemi, albowiem słód tradnićj 
SIĘ wysusza, gdyż powietrze gorace, którę ziarno do odpowiedniego stanu przyprowadza przez Lasy z drutu znacznie więcćj jak przez blasza- 
ne, z powodu większćj liczby otworów przechodzi i słód otacza; a tem samem suszenie na drucianych nie równie prędzćj jak na blaszanych się 
odbywa; czego dowód dają teraźniejsze zmiany za granicą przez zarzucenie w ogólności Las bl:szanych a natomiast zaprowadzenie Las z drutu 
1 to albo kładzionych bez wiązania, albo tkanych walcowanych.—Także przyjmuję wszelkie odpowiednie roboty jako to: Ustawienie. budo- 
wanie i urządzanie całych suszarń, podług systemu patentowanego, którego to systemu Browar Kalinka w Petersburgu ma suszarnie oraz 
wyrabiam Maszyny do czyszczenia słodu i t. p. 3 
Dia Fabryk Papieru. 
~ Tkaniny mosiężne bez końca szyte sposobem angielskim, tak iż niepozostawiają śladu na papierze. Formy robione na maszynę we 
Francji i w Niemczech w ogóle używane, odznaczające się równością i gładkością, do czego wiązane ręką jak dotąd w ogóle w kraju używane 
nigdy dojść nie mogą, 
; Dia Fabryk Porcelany fajansu i farb, 

Tkaniny do sztamo wania glinki i farb tak zwane Pressen żelazne pobielane i mosiężne. 


Dla Panów Agronomów. 

Arfy do czyszczenia i sortowania wszelkiego zboża całkiem nowego przezemnie zrobionego systemu, gdzie ziarno jak najdokładnićj 
oczyszczone i sortowane zostaje, co dotąd jeszcze możebnem nie było. Arfy te oczyszczają zboże od groszku, kąkolu, kurzu a zarazem sortują 
ziarno do wysiewu (naj większe) na ziarno srednie do użytku domowego, poślad i kurz; osoby którć takowa już nabyli odemnie zupełnie z nica 
‘a zadowolnieni, coich świadectwami w swym czasie jest wstanie udowodnić.--Cylindry i Sita do czyszczenia i sortowania wszelkiego zboża i na- 
San jako to: do Grochu, lnianego siemienia, Rzepaku, Koniczyn i t. p. Arfy do ziemi, piasku, zwiru, węgli kamiennych. Suszarnie do su- 
ŝZtua OWOCÓW — Szczotki do czesania lnu—Parkany i Szpalery z drutu żelaznego, zagranicą zpowodu swćj lekkości, a przytem elegancji trwa- 

OSGi taniości, w miejsce odlewów żelaznych i parkanów drewnianych używane, wyrabiam podług najświeższych rysunków dla ogrodzenia pa- 
ea ogrodów, kląbów, stawów, grobów pomaików it. p. jako też wyrabiam zdrutu kurnikj dworna wielkie Klatki ogrodowe dla iptastwa 

S0rodzaju i t, p. 

Dla Panów Pszczolarzy. 
cygar > ramowe podług ulepszonego systemu P. Ramoszyńskiego— Maski w 8 gatunkach i tak; z szklanemi oczyma i przyrządem do palenia 
hełmy +” kia przeto ciągłe użycie mieszka, staje sig niepotrzebnym, Maski w kształcie kuli co do lekkości i praktyczności . najlepszę 
blaszan pu s, pół maszi i ćwierć maski —garnitury Nożów, Mieszki, Mateczniki, Lejki do zadawania syty, Korytka zasuwki Centrefugi 
è 1 drewniane do miodu oraz wszelkie innę rekwizyta—więksże obstalunki w jak najkrótszym czasie wykonywam. 


Dla Fabryk Sukna, Prochu, Szkła, Chemicznych górniczych zakładów, Odlewów żelaznych, Stearyny, Kleju. 
Tkan; z i wszelkich innych zakładów techniczuych. 

anny do sortowania i filtrowania, Suszarnie dla przędzalń, Cylindry rozmaitego systęmu i t. p. wykonywam. 
Wyroh Dia Gospodarstwa Domowego. | 
wików, skow Z drutu pozłacanego, posrebrzanego, pocynowanego i najnowszym sposobem emaliowanego na czarno, i tak Klatki dJa sło- 
Także i wszęlki ów, kosów, papug kanarków i wszelkich amych ptaków, pojedyncze i familijne, klatki do spustu od kop, 75 do 40 rubli. — 
10 kopiejek do e inne podług życzeń Szanownćj Publiczności wyrabiane być mogą. Koszyki jak najrozmaitszego fasonu od najprostszych po 
nia talerzy, La m sKwintniejszych po 10 rubli sztuka, do owoców, ciast, robótek kwiatów, podstawki do ., az, Parasoli, Wazoników, grza- 
2—3—4 menażezję 1t. p. Wieszadła, do ręczników, zegarków i kluczy Huilliorki od rub. 1. kop. 35 do rub. 2 k. 75 za sztukę. Menażerki do 
rosołu, herbaty, kaw alerzyki do cygar i biletów wızytowych Roszta do suszenia grzanek, Koszyki do papieru, Sitka do pasztetów fassowania 
czek imożów desserow. mleka ziółek, Kule do gotowania ryżu i przyborów rosołowych. Koszyki do noży widelców i łyżek, Koszyki do łyże- 
maak. Koszyki i Ko ch, koszyki do roznoszenia szklanek z napojami—A pparacik do gotowania jaj na miękko z Klepsydrą służący za postu- 
Salcirki w różnych at do pieniędzy z różnorodnemi przedziałkami, Kobiałki do drobnćj monety, Koszyki tualetowe, ..mp.e do Kwiatów 

(bn Tani ach 1 wiele innych wyrobów mających zastosowanie w gosdoparstwie domoweia do codziennego użytku. — | 

cal i od 30 ak a łokieć z rutu żelaznego, mosiężnego, Pocynowanego, pocynkowanego, platerowanego od 1 do 40,000 dziurek na jeden o 
najkrótszym D Rai A dh, p: których większa część znajduje się w rozlicznych wymiarach na składzie, a wrazie przeciwnym wszystko w jak 
dnem wykończe Epo Albo najniższych cen wykończonem być może. — Wszystkie wyroby odznaczają się dobrocią surowego materjału i dokła- 

jedynie Sein owiem drut sprowadzam z najcelniejszych fabryk Anglii i Niemiec (Steiermark) przyczem nadmieniam, iz dotąd tyl- 

K pewności p 44 Tarne TAE lakierowane na czarno przez co trwałość 0%; podwyższa. A A ; 

chunek j kwit. By Jsyiających obstalunki przez obce osoby—Zawiadamiam, że wszelkie wyroby z mojćj fabryki A; dołączon, 


à a henn Ra- 
sunki. Próbki i Cenniki na żądanie „rzesyła franco. ý 
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OBWIESZCZENIE. 


DYREKCJA GŁÓWNA TOWARZYSTWA 
KREDYTOWEGO ZIEMSKIEGO. 


Podaje do powszechnćj wiadomości, iż w zastosowa- 
niu się do art. 2 Najwyższego Ukazu, z dnia 9/,, Mar- 
ca 1868 r. o Obligach Towarzystwa, Dyrekcja Główna 
poczynając od włącznie d. '/,; Października 1872 roku 
wypłacać będzie należny procent od Obligów, niemnićj 
spłacać będzie gotowizną wylosowane Obligi Towarzy- 
stwa w ciągnieniu d. 1/4, Lipca 1872 r. 

Warzzawa d. 28 Września (10 Października) 1872 r. 
p: o. Prezesa Generał Lejtenant 

GIECEWICZ. 
p. 0. Pisarza Nowosielski. 


OGŁOSZENIA. 


(5) 


Maszyny i narzędzia rolnicze 


Z FABRYKI 


H. CEGIELSKIEGO 


W POZNANIU. 

Lokomobile i młockarnie Parowe z fa- 
bryki Rustow Proctor & Comp. w Lin- 
coln, poleca 

J. KŁawiceki 


TYGODNIK PRZEMYSŁOWO-HANDLOWY 


NAKŁADEM DRUKARNI I LITOGRAFJI 
CH. FKEJLTER A 


przy ulicy Tłomą:kie Nr. 570 (6) w Warszawie. 


WYSZŁY: 


- 1. Kalendarz Domowo-Gospodarski in 4-to 
Cena egz. kop. 20. 

2. Warszawianin, Kalendarz Familijny, 
formatu in 8-vo, Cena egz. kop.12 1). 

s. Minjaturowy, format maleńki, k 5. 

4. Ścienny, cena egz. kop. 20. 

W powyższym Zakładzie wyszły na- 
stępujące publikacje i są do nabycia we 
wszystkich zaaczniejszych Księgarniach 
i Składach materjałów piśmiennych, tak 
w Warszawie jak i na prowincji: 

Dzieje ledynaka, powieść p. Edwarda 
Chłopickiego. 

Instrukcja tabaczna, dla PP. Planta- 
torów, Fabrykantów tabacz. Cena k. 15. 

Elementarz Rusko-Francuzko-Niemie- 
cki, Cena egz. k, 15. 


(3) 
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Giełda Petersburska, 15 Paź. | 18 Paź. 

Weksle na Londyn 7279 72654 33*/, */, |381/, Tho 

» s Amster 8 4 > 166'/, 

»  „ Hamburg 3 A 297 2918), 

w + Paryż 3 > 358 935); 
50/, Bilety Bank. 1 em. 9355 3531 
DUPA 35 s 2 em 923/4 92!) 
CEE aS s 3 em. 923/, 921 
5a Pożyczka Stieglitza + + . * ki — 
50/, Poż. Pre. zr. 1864 1em. | 149 148 
A PERE E OŚ: „, 147 147 
50% „ Ros. Ang. zr. 1870 SR — 
5%% Listy Zastawne Rosyjskie «| 10974 — 
Akcje dróg żel. Wielk. Tow. 13737, 13737, 
Akcje dróg żel, Warsz. Wiedeń. 97 97 

» , js « Terespol. 115 If 115 
Obligacje drog, żel. Wielk Tow. = z 

os th j] Mikołajewskićj 11014 1691 

BR 295750445 "Terespolskićj = 
Warszawski Bank Handlowy * 350 351 

at » Dyskontowy 285 e 

Imperjały + + e e e. ees — > 
Dyskont « . . * » * » * » 8 907, 
Odessa weksle na Londyn » » > — 


| | KANN 


Dla Prenumeratorów na prowincji do dzisiejszego N-ru 
Tygodnika dołącza się tabela wygranych losów 119 -lote- 
ryi klasycznćj, Król. Pol. klasy ILI-ćj. 


GLICŁIDA WARSZAWSKA. 


(6) Ulica Długa Nr. 16| wprost Cerkwi. 
WEKSLE. 
Borlin 100 t.2'm., © * «© e © © © 6.6 0 6.0 » 
851 WKCRSRONTWKOCNTO ACE JOSIE AOL 
Gdańsk dito. dito = « « « © © © © 2 8 © © „0 0 o 
Hamburg 300 B. M., « « „ * « * » a * * * * : 
Londyn 1 ft, st. 3 mies, + + e e ee + e „e „ »* . 
Paryż 300 fr. 10 dni + . * * + „ * * » „ * »* »... 
Wiedeń 150 fi 2106 .4-2_0068 groma” 01,8 JIS 40 
Petersburg 100 rs. 3 mies. e « e e * » » » + „ + » 
m7 dajętak x. u 70 CWE PIR A 
Moskwa 100 rs. 1 mies. „ . * * * ù, * e » » e 


k AKCJE i OBLIGACJE. 
Akcje wielkićj kompanji kolei żel, za 125 rs. + 
41/, 0/, obl. dito 2000 fr. 500 
Akcje kolei żel. Warsz. Wiedeń. 
Obl. drog. żel, Warsz. Wied. po 500 fr. * . 
50/, obl, Warsz, Wied, 100 tal. e + + » « * 
zcje kolei żel. Warsz. Bydgos. 100 rs. . * 


e:-0 € sf SZEF 


AZS 
. 


BZTR » » ” 500 ,* 
50/, Akcje kolei żel. Warsz. Teresp + * * 
Obligi „, n o» 
50/, Akcje s. », 
Akcje 
Akcje 
Akcje 
Akcje 


B. B. W. z wpłatą 250 > « . . 
Banku Dysk. rs. (250): + + e.» 
Warsz. Tow. Ubez. od Ogn. z wpł. 125 rs. 
Tow. Łaz. i Łaź. (excl div) 500 rs. * * * 
PAPIERY PUBLICZNE. 
Obligi Skarbowe rs. 100 + + « + + + „ „ » * 
„ cząstkowe złp. 500 
Certyfikaty Bankowe A, złp. 300 - . 
» » 7.200, A 
M S bezprocentowe +» 
Dowody Komis. Likwid. 100 «+ + + . 
Listy Zastawne 100 rs. l-a serja + + . 
" U 100 ,; 2-6j „ ESET 
s % nowe Z r. 1869 + + , » « 
Obligi Tow. Kred. Ziemsk, za 100 rs. . * 
Listy Zastawne Miasta Warszawy * * « . 
40/, Listy Likwidacyjne HSA 
5-ta pożycz. Rosyjska z r. 1864 Stieglitza + 
6-ta  ., % „ 1865 » 
50/, Bilety Banku Puństwa z r. 1860 
407, Metaliki za Luty * + e. « * * * * 
R Sierpień + + + + « * * * 
50), Pożyczka rosyjska premjowa z r. 1864 
U » k ostemplowana 
aĵ u " 1866 » * » » » 
” » » ostemplowana * 
50/, Listy Zastawne Rosyjskie + . « . + + * 
MONETY i BANKNOTY. 
Półimperjał + « * « se * + + 4 4. 8 43, 
Dukaty holenderskie nowe * . » 
„.  Austrjackie « e . e o 
Pruskie bilety Kassowe . * 
Bilety bankowe Austrjackie 
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Wartość kuponu d, 19 Października; Listów Zastawnych starych 130, nowych 162/'/, L. Z. m, Warszawy 25 List. 


czki premjowéj lem, 133'/,, 2em, 50. 


Wydawca L. Redlich. 


Poniedz.d. 14. | Wtorek d. 15. 


Sroda d. 16. 


Czwar. d. 


17. | Piątek d. 18. | Soboia d. 19. 


żądano | płacono | żądano | płacono: „Żylano | płacono | żądano | płacono Żadano płacono | żądano płacono. 
108.67'|;| 108,45 | 108,55 | 108, /|108.671/,|108,45 108,52 |108,221/,| 108,60 |108,30 108,67 !/,|108,45 
- = — — — — = — [161,40 = A z 
1,281/,| 7,26Y,] 7,26 7,24 7,26 | 7,24 7,26 7,24 7,26 124] 7,2513], 7,24 
86.40 | 86,10 | 86,25 z 86,40 - 86,25 = 86,40 | 86,10 | 86,25 | 85,95 
99, 98,70 | 99, 98,70 | 99.15 | 98,85 99, = 99,15 | 98,85 | 99,30 | y8,85 
98,50 | 98.25 2 — 98,25 — 98,25 — | 98,25 — 98,25 =: 
100,10 | 99,90 = — 100,10 | 99,90 §100, 99,90 J100, 99,90 | 100,10 | 99.90 
zeA = SE xa p z = a 39,25 -= 99.25 — 
p= == — 138. = 137, — = — 187. 140, 137 
: iż = — o S dk = 97,50 | - pĄ 
aż z 100, 99. 100, 99, = — _ [100 99,25 Ej aż 
= — — — — — = = — 84, e p 
R Ak S > że > = — 104,50 = — 
= TS i sh E A aa: PE -< 74,50 — = 
— —- — — — -— = — 77, — = 
119 118. 118, 117. = — — — 118 — 115,50 | 114,50 
108,75 | 108,25 — = — 108,25 = — — 108, — 
x x z 108,25 i — — 108,50 108,50 108, 109,50'| 108,50 
ja = — — = = — 360, — — = 
s = — — > = sę = 286. -- — ~ 
138, c 13650 | 135,50 | 156,50 | 135,50 — — 137, 136, 137, 136, 
520 — 520, — 520, - = = 520, — 520, = 
87,75 | 88. — — | 89,25 — — = — | 88,65 = 7 
= = Log sa X, = = — Ul, z — 
= a = — e: = - — 51 > — 
= — — = = = < — — 34 = — 
> — — = = z — — 80 j — 
94,50 | 94.20 94,40 | 94,15 | 94,30 | 94,10 94,30 | 94.10 | 94.30 | 34,10 | 9430 94,10 
93, 92,70 92,90 | 92,60 | 92,90 | 92,60 92,90 | 92,60 | 92,90 | 92,60 | 32,90 92,60 
92,80 | 92,50 92,75 | 92,45 | 92,60 | 92,30 92.50 | 92,20 | 92,60 | 92,30 f 92,50 92,30 
89,70 | 89,35 | 89:50 | 89,15 | 89,60 | 89,30 89,60 | 89,30 | 89,60 | 89,30 | 89,60 89.30 
78,05 | 77,75 | 78,10 | 77,80 | 78,10 | 77,80 78,ł0 | 77,80 | 78,15 | 77,85 | 78,15 11,85 
ws = — > z = za = -— 90 = - 
= - — = 94, = — - 94, = = _ 
si e 3 = = = = — [100,50 = - is 
= 2 a X RE = = — {100,50 => — 
-= — = — 150 — — = = E 
m ù ZĘ z KE 8 z I 150, = d — 
= — — — 148 — L = SĘ = - - K 
a. = = z 1 aa 149 ~ p — 
CE = 3 — 110,25 =e * — {0 T Es 
żę i P. A o a. € — SE 6,10 - 
kr = = < n ne — Te 3,62 — — 
pni Es 2 == p La — 1,9 1,8 - 
i 8 = > = = 67!fa 15 1675, 75 — 
likwidac, 1532); Oblig. skarb. 20, Poży- 
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Redaktor 5. Czarnowski. 


w Drukarni i Litografji Ch. Keltera, ulica Tłomackie Nr. 570 (6) w Warszawie. 
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